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De kordowe 
robotników 

• • • 
os1ągn1ę~1a 

huty „Pokói" 
KATOWICE (PAP). - R<>botnicy niezwykle poważne osi,1gnięcie. Bry 

huty „Pokój" meldują o wspatrlafym gada remontowa na czele z mistrzem 
osiągnięciu produkcyjnym. Brygada Władysławem Zapartem i przodowni 
mistTea Augustyna Majnusa z przo- kiem pracy Wilhelmem Bieńkiem, 
downikiem zmiany Mikołajem Jędru pracując pod kierownictwem zesp)­
sem na azele uzyskała dnfa 31 ma- łu SPB z Jerzym Grzegorzem na cze 
ja br. rekordowy 'IVY1llik w produkcji le skróciła czas remontu wielkiege 
wytwarzając 422 tony wyrobów w pieca, oddając go do użytku zamiast 
ciągu jednej zmiany, co stano'1\-i - jak plaruowano - 10 czerwca w 
126.4 proc. normy. W ten sposób ze dniu 31 maja rb. 
spół mistrza Majnusa przekroczył do Pierwszy spust stali z odremonto 
tychczasową szczytową produkcję w wanego wielkiego pieca nastąpił już 
ciągu jednej zmiany uzyskaną przez dnia 31 maja 0 godz. 5.30 rano, tj. o 
robotników huty „Pokój" w ramach 11 dni wcześniej niż zamierzono: u­
„W art Pokoju" dla uczczenia „św!ę 
ta Pracy". możliwi to załodze wytworzenie do-

N o wy podział administracyj ny pailstwa c::~~:,~~~~~;~-:~;:;~~~~ 
R d M • • t ' h 1 · ł • k t t złożył podpisy pod Apelem Pokoju a a I n I s r o w u c . . w a I a p r o I e u s a w y PRAGA (PAP). - w Czechoslowa- wie bezwzględnego zakazu broni ato-

t 
cjJ. ;zakończyła się kampania zbiera- mow~j. Kampania przebiegała w ca-

0 U W O 
• t h h • ' d t łym kraju w atmosferze nieŁWY• r ze n I u rzec n o w y c w o Ie w o . z w nia podpisów pod Sztokholmskim Ape klej jednomyślności. Apel podpisały 

Iem Stah!go Komitetu Swiatowego 9.482.422 osoby, tj. faktycznie cala 
Kongresu Obrońców Pokoju w spra- dorosła ludność Czechosłowacji. 

WARSZAW A (PAP) - Rada Mi­
nistrów na posiedzeniu w dniu 31 
maja br. uchwaliła projekty ustaw, 
które wejdą pod obrady Sejmu Usta 
wodawczego R. P., m. im. projekt 
ustawy, przewidującej utworzenie 
przy prezesie Rady Mini$tr6w K '>­

mitetu Współpracy Kultuira.lnej z 
Zagrandcą i projekt ustawy o rz.mia­
nach podziału adminiistracyjnego 
państwa. 

W celu pogłębienia prac nauko­
wo-badawczych w posa:ca:ególny~h 

działach rolnictwa Rada Ministrów 
postanowiła utworzyć: Instytut Upra 

wy, Na.wożenia i Gleboznawstwa, 
Instytut Zootechniki oraiz ·Instytut 
M echaniząeji i Elektryfdikacji Rolni­
ctwa. 

Rada Ministrów postanowiła też 

utworzyć Wyższą Szkołę Rolniczą w 
Olsztynie przy równoczesnym zwini~ 
ciu wyższych szkół gospodarstwa 
wiejskiego, działających w Cieszy. 
nie i Łodzi. Studenci obu tych szkół 
staną się słuchaczami szkoły w Ol· 
sztynie. 

Uchwalony przez Radę Ministrów 
projekt ustawy o zmianach P<>działu 
administracyjnego państwa przewi­
duje zmianę nazw województw: ślą· 
skiego n katow.Jckie i pomorskiego 
na bydgoskie oraz utworzenie trzech 
nowych województw: koszalińskiego, 
zielonogórskiego i opolskiego. 

Do obszaru województwa koszaliń 

skiego mają być włączone z obszaru 
województwa szczecińskiego powia­
ty: koszaliński, kołobrzeski, biało· 
gardzki, sławieński, słupski, byliow­
ski, miastecki, szczecinecki, drawski, 

walecki, złotowsld, człuchowski. 
Województwo w Zielonej Górze 

obejmie wyłączone z obszaru woje­
wództwa poznańskiego powiaty: zie­
lonogórsld, gorzowski, strzelecki, 
skwierzyński, sulęciński, międzyrze· 

ck.i, świebodziński, rzepiński, babi­
mojski, krośnieński, gubiński i w~'!how 
ski oraz wyłączone z obszaru woje­
wództwa wrocławskiego powiaty: gło 
gows'ki, żagański, szprotawski, :"::ir­
ski i kożuchowski. 

WojewództFo opolskie powstanie 
na obszarze V(Yłączonych z wojewódz 
twa katowickiego powiatów: opolskie 
go, klucz,borskiego, oleskiego, strze· 
leckiego, kozielskiego, raciborskiego, 
głubczyckiego, prudnickiego, nyskie-
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Sesja Komitetu Wykonawczego SFMD 
Uczestnicy konferencji protestują przeciw 
aktom gwałtu ze strony władz angielskich 

w ciągu ubiegłych dwóch dni ponad 
6 tysięcy uczestników ogólnoniemiec­
kieg:o zlotu młodzieży, powracających 
do Niemiec Zachodnich. 

go, niemodlińskiego, i grodkowskiego 
oraz wyłączonych z województwa 
wroeławskiego powiatów: brzesikiego 
i namysłowskiego. 

Ponadto województwo katowickie 
przejmie z obszaru województwa kie: 
leckiego powiat częstochowski i sta~ 
nowiące powiat miejski miasto Czę· 
stochowę. 

Do obszaru województwa olsztyń­
skiego ma być włączony powiat no­
womiejski z województwa bydgoskie 
go i powiat działdows1d z wojewódz­
twa warszawskiego. 

Z obszaru województwa łódzkiego 
będą włączone do województwa kie· 
leckiego powiaty: opoczyński i kone­
cki. 

Prześladowanie boiowników pokoiu 
w Stanach Zjednoczonych 

NOWY JOR:: (PAP). Policja ame 
rykańska aresztowała w czwartek 
5 działaczy nowojorskiego komitetu 
?obierania podpisów pod Apelem 
Sztckholmskim, którzy na pomni­
kach, wzniesionych ku czci żołnierzy 
poległych w drugiej wojnie świato­
wej oraz na chodnikach w p~.rku 
brooklyi1skim wypisali hasła w obro 
nie pokoju i domagające się zakazu 
broni atomowej. Wśród aresztowa-

nych ri:na•jdują się żołnieme ri ostat­
niej .vojny. 

Policja skonfiskowala znalezione 
przy aresitowanych formularze z 
tekstem Apelu Sztokholmskiego oraz 
zapowiedziała, iż staną oni przed sq 
dem pod zarzutem organizowania 
„spisku mającego na celu umyślne 

uszkodzenie własności publicznej". 

BERLIN (PAP). - Dnia 31 maja 
rozpoczęła się w Berlinie sesja Komi­
tetu Wykonawczego Swiatowej Fe­
deracji Młodzieży Demokratycznej. 
W sesji biorą udział przedstawiciele 
organizacji młodzieżowych: Francji, 
USA, Anglil, Związku Radzieckiego, 
Hiszpanii Republikańskiej, Rumunll, 
Bułgarii, Chin. Czechosłowacji, Bra· 
zylli, Grecji, Ekwadoru, Indii, Viet­
namu, Danii, Holandii, Norweglł, Au­
strii, Węgier, Polski, Australll, Nie­
miec i Włoch. 

Członkowie Komitetu Wykonaw- Z L d li' pf 6'ff Z Z 
czego z oburzeniem napiętnowali no- o„ra enu... ~ 

Sesję Komitetu Wykonawczego za· 
gaił przewodniczący światowej Fede 
,-acji Młodzieży Demokratycznej -
Guy de Boisson. W imieniu niemiec­
kiej młodzieży demokratycznej uczest 
ników sesji powitał przewodniczący 
Centralnej Rady Związku Wolnej 
Młodzieży Niemieckiej - Erich Hon­
necker, który zakomunikował, że, we­
dług otrzymanych informacji, angiel­
skie władze okupacyjne aresztowały 
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Zacieśnia się więi ideowa między Polską i ZSRR okupacyjnych i postanowili wysłać 
depeszę protestacyjną do wysokiego 
komisarza angielskiego w Niemczech 
gen. Robertsona. 

Z kolei uchwalono następujący po­
rządek obrad sesji: 

l) Zadania młodzieży demokratycz­
nej w ruchu obrońców pokoju. 

2) Swiatowa Federacja Młodzieży 

Doniosłe znaczenie kontaktów .ze .,2wiqzkowcami radzieckimi 
dla pols•leqo rucllil zoH'odoweqo 

Demokratycznej I jej zadania w wal- WARSZAWA (PAP). - 31 maja 
ce o umocnienie szeregów młodzieży br. rozpoczęło się w gmachu CRZZ 
demokratycznej §wiata. IV plenarne posiedzenie Centralnej 

3) Przygotowania do międzynaro- Rady Związków Zawodowych z udzia 
dowej konlerencji, poświęconej ochro I łem przewodniczących zarządów głów 
nie zdrowia i demokratycznemu wy- nych poszczególnych związków zawo 
chowaniu dzieci. dowych i ORZZ. 

W pięknie udekorowanej sali ze­
brało 9.ię około 300 aktywist6\v, re­
prezentujących wszystkie związki za 
wodowe w całym kraju. 

Z praskiego procesu szpiegów 
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Długo nie milknącymi oklaskami po 
witali zebrani przybywającego na 
obrady przewodniczącego CRZZ wice 
premiera tow. AL Zawadzkiego i de· 
legację radzieckich zwią'zków zawo· 
dowych z C'Złonkiem prezydium 
WCSPS - B. S. Rżanowem na czele. 
Owacja zgotowana radzieckim towa­
rzyszom przez polskich związkowców 
;Stała się manifestacją serdecznej 
p1zyjaźni do narodów Związku Ra. 
dzieckiego i ich genialnego wodza 
Józefa Stalina. 

Czas ubiegły od naszego poby­
tu w Związku Radzieckim, stano­
wi okres gruntownej analizy do· 
świadczeń przywiezionych przez 
nas z ZSRR, stanowi okres wysił­
ków, by w warunkach Polski Lu· 
dowej, na naszym etapie budow­
nictwa socjalistycznego, dośwlad· 
czenia te· jak najszenej i jak naj­
gruntowniej wykorzystać w na­
szeJ pracy zwlązkoweJ. 

PRAGA (PAP). - Jak już donosi­
liśmy, przed sądem państwowym w 
Pradze rozpoczął się proces przeciw­
ko 13 osobom, oskarżonym o zdradę 
stanu i stworzenie antypaństwowej 
organizacji dywersyjnej, mającej na 
celu obalenie istniejącego ustroju lu­
dowo-demokratycznego oraz przywró 

W wydziale zagranicznym partii 
narodowo-socjalistycznej istniała ści· 
ślejsza komisja, która otrzymywała 
od b. ministra Ripki, biorącego u­
dział w jej pracach, instrukcje orien­
towania się na mocarstwa zachodnie. 

W dągu miesi.ąca swego pobytu 
u nas, towarzysze radzieccy za­
znajomili się z pracą naszego ru­
chu zawodowego, wiele widzieli i 
wiele swoich spostrzeżeń już nam 
przekazalL W ten sposób wydat­
nie dopomogli nam do usprawnia- ' 
nia naszej pracy. 

W naszej dalszej działalności 
kierować się będziemy tymi do· 
świadczeniami, co przyczyni się 
do coraz silniejszego zacieśnienia 
więzi ideowej pomiędzy Polską 
Ludową 1 Związkiem Radzieckim". 

W dniu fars)) WNborcze; Li SNn Mana ...................................................................................................... 

cenie w Czechosłowacji przy pomocy 
interwencji zachodnich mocarstw im 
perialistycznych ustroju kapitalistycz 
nego. Na ławie oskarżonych zasiada­
ją przeważnie byli działacze partii 
narodowo - demokratycznej, prawicy 
socjal-demokratycznej i partii ludo­
wej. W sprawę zamieszanych jest 
wielu przedstawicieli dyplomatycz­
nych USA, Anglii, Francji, Jugosła­
wii titowskiej i innych państw. 

* • ... 

Horakova zeznała, że Już przed ro­
kiem 1948 często spotykała się z am­
basadorem francuskim w Pr dze -
Dejeanem. Po lutym 1948 r. orako­
va kilkakrotnie w szczególnie waż­
r.ych wypadkach zwracała się do De­
jeana z prośbą o pomoc w wysyłaniu 
zagranicę ludzi. wrogo ustosunkowa­
nych wobec ustroju ludowo-demokra· 

W prezydium zasiedli: przewodni­
czący CRZZ - wicepremier tow. Al. 
Zawadzki, członek prezydium WCSPS 
- Rżanow. sekretarz SFZZ - B. Ge­
bert, wiceprzewodniczący CRZZ -
tow. tow. Cwik i Burski, sekretarze­
Doliński, Kratko, Kowalczyk i Piwo­
warska oraz kierownik wydziału ad­
ministracyjnego KC PZPR - tow. 
Kłosiewicz. 

W dalszym ciągu obrad przewod­
niczący . CRZZ wygłosił referat n. t 
„Związki Zawodowe - kuźnią kadr". 
Nad referatem wywiązała się oży­
wiona dyskusja. Naród koreański manitestuje PRAGA (PAP) . - Po odczytaniu 

aktu oskarżenia sąd przystąpił do 
przesłuchiwania podsądnych. 

PRZEMO WIENIE 
TOW. ZAWADZKIEGO 

Obrady trwają. 

wolę walki o zjednoczenie swej ojczyzny Jako pierwsza zeznawała oskarżo­
na Horakova, która w całej pełni 
przyznała się do winy. Nawiązując 
do swej pracy w charakterze kierow· 
nika wydziału zagranicznego b. par­
tii narodowo-socjalistycznej, oskar­
żona zeznała, iż działalność tego wy­
działu zmierzała w tym kierm1ku, 
ahy ja'k najbudzlej zwiększyć wpły­
wy impeńalistycznych mocarstw za· 
cllodnich w Czechosłowacji ze szko­
dą dla przyjaznych stosunków mię­
dzy Czechosłowacją a Związkiem Ra­
dzieckim. 

t)·cznego. Witając w _gorących słowach dele-
N · · 1 d . ał gację radziecką, przewodniczący 

. a pytani.e, .cz.yJe pog ą Y. wyraz CRZZ wicepremier tow. Zawadzki po 
MOSKWA (PAP). Agencja Tass do 

nosi z Phenjanu: 
Jak wiadomo, Li Syn Man na roz 

kaz swych waszyngtońskich wład­

ców wyznaczył na 30 maja br. anty­
ludowe wybory do tzw. „zgromadze 
nia narodowego''. Dzień ten byl 
dniem zdecydowanego wystąpienia 

narodu południowej Korei przeciw 
amerykańskiej polityce kolonizator­
skiej, przeciw marionetkowemu rzą­
dowi Li Syn Mana, przeciw tzw. ko 
reańskiej komisji ONZ, by? wyrazem 
walki o jedność i niezal-żność oj­
czyzny. 

K<>reańska Agencja Telegraficzna 
podaje pierwsze wiadomości, ujaw­
niające atmosferę, w której odbywa 
ły si" te „wybory". 

W okresie od 12 do 24 maja na ca­
łym terytorium Korei Połudn. prokla 
mowano stan wyjątkowy. W dniu 
wyborów władze Li Syn Mana zaka 
zały żeglugi na woóach przybrzeż­
nych, a w rejonach działań party­
zanckich wydano rozkaz rozstrzeliwa 
n.'a na miejscu każdego wyborcy, 
który by przeszedł poza granicę 
okręgu wyborczego. 

Od rana w dniu 30 maja we wszyst 
kich lokalach wyborczych dyżurowa 
li uzbrojeni terroryści. !Mimo rzbro>jne 
go terroru, wielu uprawnionych do 

Powrót delegacii ZMP 
ze ziołu Młodzieży w Berlinie 

WARSZAWA (PAP). - W dniu 
1 czerwca b:.·. powróciła do Wa;sza­
wy 18-osobowa delegacja ZMP, która 
uczestniczyła w zlocie demokratycz­
neJ młodzieżv niemieckiej w Berlinie. 

głosowania odmówiło brania udziału 
w wyborach. W związku z tym w o­
kręgach wyborczych doszło do starć 
między wyborcami i policją. 

W dniu wyborów ludność Seula nie 
bacząc na terror i represje zademon 
strowała swą wolę walki o zjedno­
czenie ojczyzny i o wyzwolenie spod 
jarzma zdrajców narodu koreańskie 
go. W mieście rozrzucono ulotki 
wzywające do bojkotowania wybo­
rów. 

Henri Wallon-profesorem u. J. 
KRAKOW {PAP). - Na Uniwersy I był jak najbardlLiej owocny i twór­

tecie Jagiellońskim w KrakoWie od Cfly i by przyczynił się do postępu 
była się w dniu 3t. 5. br. uroczystość demokratycznej myśli ludzkiej". 
wręczenia nommacji na profesora U. Ucizony francuski .zabierając ~łos, 
J. wybitnemu, postępowemu uczo- oświadczył, m. in.: 
nemu francuski.emu prof. Henri „ W państwach demokracji ludo­
Wallon. usundętemu ea diz:iałalność wej r~wija się prawd'l:i.wa nauka. 
postępową z uniwersytetu francus- Szczęśliwy jestem, że w takim kraju 
kiego. i na takiej uczelni będę mógł praco-
Wręazając profesoroWi H. Wallon wać. Nominacja drzlsiejsza jest dla 

akt nominacji, rekt.or U. J. prof. dr. mnie h<>norem i rzas.zczytem". 
T. oMaircblewsld pow:iecW;!iał: Prof. Henri Wallon objął nową, 
„Dołożymy wszyscy wszelkich sta- specjalnie utworzoną katedrę p'.!da­

rań, a.by pobyt pana między nami gogiki i .psychologii d!lliecka. 

Suro"7'e kary 
za n i ezo bezpieczen ie dyscypliny pracy 

R1pka, . uprawiaJąC s:wą dz1~alność ~\Tiedział m. in.: Przedłuz· en·1e umowy 
an!ypanst~o.wą, oskarz~na. uS!~o~•ała . „Pobyt delegacji radzieckich 
dac. wyi;n1Ja1ącą odpowiedz, osw1ad- związków zawodowych, która h dl • I I 
c~aJąC, ze pogląd~ jego kszlaH?wały przybyła na nasze :zaproszenie do Gn OWel Z zrae em 
si~ prawdopodobnie na podstawie roz Polski, traktujemy Jako bardzo po WARSZAWA (PAP). - W dniu 
mow z przedstawicielami mocarstw ważne wydarzenie dla polskich 31 maja br, podpisano w Warszawie 
zachodni~h. • . . . związków zawodowych. Nasze porozumienie w sprawie przedłużenia 

Czy me było by proscre1 powie- związki zawodowe, kierowane ~ażności umowy handlowej między 
dzieć - pyt~ prokurator - że Ripka przez PZPR, czerpią w swej co· Polską a państwem Izrael na okres 
wykonywał instrukcje przedstawicie- dziennej pracy z wielkich wzo- od 1 czerwca do 31 grudnia br. 
U mocarstw zachodnich1 rów t doświadczeń radzieckich Porozumienie podpisał w imieniu 

Horakova oświadcza, że z polece· związków zawodowych, wychowa· Rządu RP podsekretarz stanu w Mi· 
nia Zenkla przystąpiła do tworzenia nych t otaczanych troskliwą ople· nisterstwie Handlu Zagranicznego ob. 
nielegalnej organizacji. Wkrótce po ką przez wielką partię bolszewie- Czesław Bajer, w imieniu zaś rządu 
wydarzeniach lutowych nawiązała ro ką WKP(b) I osobiście przez To- państwa Izrael - poseł pełnomocny, 
kowania w celu ustalenia wspólnej wa1-zysza Stalina. ! minister I. Barzllay. 
platformy z profesorem Peska. i dr 
Jandecką, z którymi spotkała się w 

miejscowości Vinor. Na naradzie O· Ogn1·ska stonki· z1·emn·1aczane1· 
mawiano sprawę utworzenia wspól-
nego ośrodka, który by koordynowal 
działalność reakcyjnych elementów wykryto w zachodnich woiewództwach Polski 
wszystkich trzech partii - partii na- WARSZAWA (PAP). _ Jak infor- dalszego rozprzestrzenienia się ston­
rodowo-socjalistycznej, partii ludo· muje Ministerstwo Rolnictwa i RR, ki ziemniaczanej, Ministerstwo Rol­
wej i partii socjal • demokra.tycmeJ. na terenie gromady Pakosław, pow. nictwa zwraca się do całego spo­
Wszyscy uczestnicy narady jedno- Nowy Tomyśl, w woj. poznańskim łeczeństwa, a szczególnie do persa· 

znaleziono 23 bm. pierwsze tegorocz. nelu Służby Ochrony Roślin, robot­
myślni byli w swej nienawiści do re ne ognisko stonki ziemniaczanej. W ników rolnych, członków spółd~elni 
publiki ludowo.demokratycznej. o&tatnich dniach zameldowano 0 ·wy- produkcyjnych i indywidualnych go­
Członkowie zbrodniczej organizacji kryciu 3 dalszych nowych ognisk spodarzy, aby poszukiwania stonki 

stawiali sobie za cel przywrócenie u- stonki ziemniaczanej w powiatach: ziemniaczanej przeprowadzili na swo 
strnju kapitalistycznego w eźechosło Świnoujście, Kamień i Chojna. ich polach bardzo uważnie. Wykryte 

. . . . i uśmiercone okazy stonki ziemnia-
wacji. W swej dywersyjnej dźiał'łl· Nie.spodzie:wane wykrycie ogm~k czanej, włożone do flaszek z naftą, 
ności kierowali się oni mstrukCJami stonki w reJonac~, gdzi.e szkodmk ' nal~y niezwłocznie zgłosić do wła­

te~ do~ychazas nngdy rue występo· ściwego urzędu gm.innego. Za wykry 
JPrzywódców b. partii narodowo-so- wJ1 , zbiegło się z wypadkiem zrzu- ci·e 1. zgło~zeru'e kaz·dego nowego og· 

WARSZAWA 1(PAP). - Sąd Gro- I spóźniających się i nieobecnych. · l. t · b ·ą h enu· c i 1 ty k • ki -C]a 1s yczneJ, prze ywaJ cyc na en a ;>nez samo o amery ans e ni·ska stonki urząd woJ·ewódzki wy-
dzki w Warszawie rozpatrzył sprawę Sąd uznał winę obu oskarżonych 1 t ki ia ej te e y Nie 
kieroWDJików w~wsldch z:ikła- skazał: Romankiewicza na 30 tys. z.ł. gracji - Zerkla, Ripki i innych. O- s on z, mn cz~ na r n - płaca znalazcy nagrodę w wysokości 
dów przemysłu odzieżowego - Ro· gmywny, a Kossakowskiego na 20 skarżona Horakova otrzymywała od ·mlecklej Republiki Demokratycznej. 10.000 zł. 
mana Romankiewior.a i Adama Kos- tys. zł. W urz;asadndeniu wyroku Sąd nirh periodycznie listy i instrukcje, Przypuszcza się więc„ że zrzucona Ministerstwo Rolnictwa i RR ape-
sakowskie"o, oskar7.on eh o ;1aru- stwierdzi., że OSkf .żeni zlekceważy- k · h ś · · "ał 1 z samc.otów stonka Ziemniaczana, luje do terenowych komórek partit 

,,,. z toryc tre c1ą zaznaJam1 a cz on· k t k . h t d b · 0 poli· ycznych, terenowych ogni·w 
sizeni" ustawy o za.Ó~,1-ieceeniu so- li doniosłą ustawę, nie wykonu} ·.c k~- . .. '7 _ • t ws u F- "waJącyc w e Y urz i P 
cjali\ ycznej dyscyplinv pracy w ak należycie kontroli i nie . . o~g3 ? uw swej orgamzaCJl . ...,..swe; s rony rywiS' ·e:h wiatrów z kierunku za- Związku Samopomocy Chłopskiej o-
cie oskarżeillia stwdel'dwno, że obaj łclZ:ików do o~wied:nalnośc.i. Horakova sta1e przekazywała Zen- cbodmego, przeleciała na tereny pol- raz Komitetów Ochroni Roślin, aby 
podisądni nie pocrzyll.l!li odpowiedndcb Postępowanie oskarżon,ych sprawiło, kłowi t Ripce informacje, mające skie. Należy podkreślić, że speCJalna ze svrej strony udzieliły Służbie o. 
kroków dla ri:abezpieczen;l.a dyscy- ze .liczni pracowni~Y. ~ezkairnie .:>pu- przeważnie charakter szpiegowski. w komisja Ministerstwa Rolnict- •a i RR chrony Roślin jak najdalej idącej po 
pliny pracy, a mianowicie nie 3Jt<>so- srwiali pracę, op6zm8:JąC wykony\/18 ł zbieraniu informacji brali udział stwierdziła nalotowy charakter nowo mocy w organizowani... zbiorowych 
wałi kar wobec pr:ir.owni!ków wykra nJie planów produkcy3nych wu.naw . . . odkrytych ognit:1k stonki ziemniacza· poszukiwań stonki ziem'liaczanej o-
ozających przeciwko dyscyplinie pre sldch zakładów omemySłu od7Jieti.o· wszyscy członkowie organ1zac1L nej. raz w uświ<'damianiu rolników 0 nie. 
O.Y oraz me orowadrz:W ew.fdencid wego Proces trwa. W zw2azk.u z niebezpieczeńst.wem beztiieczeństwie stonk' 

• 
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Wspaniały rozwój gospodarczy 
Federacji Rosyjskiej 

Powojenny rozwój rospodarcz:v 
ZSRR pnebiega pod znakiem szyb 
ldeJ odbudowy t dalszego potężnego 
rozwoju produkcji wszystkich galę 
11 1ospodarki narodowej kraju. W 
ciągu czterech lat budownictwa po 
kojowego globalna produkcja prze 
mysłowa ZSRR wzrosła 2,25 - kro­
tnie; w roku 1949 przekroceyła ona 
o 41 proc. poziom przeclwojennego 
1940 roku. W pierwszym kwartale 
rb. pnemysł radziecki dokonał zna 
cznego skoku, -zwiększając produk 
cję globalną o 22 proc. w porówna 
niu • poziomem I kwartału 1949 r. 
Gospodarka rolna ZSRR -została już 
równlet całkowicie odbudowana i 
przekroczyła wskażnikl przedwojen 
ne. 

Szczególne znaczenie dla całego 
Związku Radzieckiego i dla re1m 
blik związkowych mają osiągnięcia 
gospodarcze narodu rosyjskiego. Ff' 
deracja Rosyjska zajmuje w ZSRR 
pierwsze miejsce zarówno poil 
względem terytorium, jak I pod 
wzlędem liczby mieszkańców. Od 
grywa też ona przodującą rolę w 
życiu gospodarczym państwa ra 
dziecldego. 

W roku 1950, w myśl planu 5-le 
tniego, prze<lsiębiorstwa przemysłu 
lekkiego, tekstylnego i spożywcze­
go, znajdujące się na terytorium Fe 
deracji Rosyjskiej, winny wyprodu 
kowali: 4 miliardy 185 mln. metrów 
tkanin bawełnianych, 129 milionów 
metr6w tkanin fwełnianycb, około 
160 , milionów par obuwia skórzane 
go, ponad 730 tys. ton mięsa, 4()3 
tys. ton cukru ' i tp. 

Gospodarka Federacji Rosyjskie.j 
ogromnie ucierpiała na skutek woj 
ny. Hitlerowscy okupanci zniszczyli 
na jej terytorium ponad 12 tys. 
przedsiębiorstw przemysłowych, 30 
tys. kim. linii kolejowych, około 3 
milionów budynków. Straty wojen 
ne RFSRR wyniosły 249 miliardów 
rubli. W świetle tych cyfr tym wię 
kszego znaczenia nabiera fakt, ie 
gospodarka RFSRR nie tylko zosta 
la odbudowana, ale -znacznie wy-

Komunikat Prezydium 
Powiatowej Rady 

Narodowej w Łodzi 
Prezydium Powiatowej ·Rady 

Narodowej w Łodzi podaje do 
wiadomości, że dnia 6 czerwca 
br. (wtorek) o g-odz.inie 10 0d­
będzie lfię 5-117 plenarne po­
siedzenie Powiatowej Rady Na 
rodowej. 

Posiedzenie odbędzie się w 
Aleksandrowie, w sali Central­
nej świetlicy Związków Zawo­
dowych przy ul. Poludniowej 5. 
Tego samego dnia o godzhnie 
16-ej odbędzie się uroczysta 
sesja Powiatowej Rady Naro­
dowej. na której "-ygłoozony 
;Jostanie r1eferat o zadani~h 

i organizacji terenowych orga­
nów jednolitej władzy państwo­
wej, po czym dokonany zosta­
nie wybór Prezydium Rady Po­
wiatowej. 

I E. Frolow J 
dzoneJ • dniem 1 marca 
wzrósł obrót towarowy i 
się poziom konsumpcji 
RFSRR. 

1950 r.) 
podniósł 
ludnoscl 

przedziła zaplanowane 
powo,jennym planie 
wskaźniki. 

dla niej w Również I gospodarka rolna 
5 • letnim RFSRR osiągnęła w 1950 roku znacz 

W ciągu czterech lat powojennej 
pięciolatki przemysł włókienniczy 
RFSRR zwiększył prawie trzykro 
tnie - w porównaniu z rokiem 
1945 - produkcję tkanin baweJnia 
nych, przeszło 2,5 razy - wełnia­
nych; przemysł obuwiany zwiększył 
produkcję przeszło dwukrotnie; prze 
mysi dziewiarski wyprodukował w 
roku 1949 o 234 proc. więcej mate 
rialów bieliźnianych niż w roku 
1945. 

ne sukcesy. Pomyślnie odbył się 
siew upraw jarych, rozszerwno gos 
podarkę inspektową (mającą na ce 
lu hodowlę wczesnych jarzyn), ze 
znaczni\ nadwyżką wykonuje się 
państwowy plan sadzenia ochrm1 
nych pasów leśnych. 

Na tc.-enie Federacji Rosyjskiej 
powstały w okresie powojennym 
liczne nowe przedsiębiorstwa prze 
mysłowe, gazownie i elektrownie, 
domy mieszkalne, szkoły, instytu 
cje lecznicze, hotele i inne przedsię 
biorstwa usługowe oraz instytucje 

W pierwszym ltwartale 1950 r kulturalno - oświatowe. 
gospodarka Republiki Rosyjskiej Republika Rosyjska, podobnie jak 
poszczycie się mogła dalszymi znacz wszystkie republiki ZSRR, zbliża 
nymi sukcesami. Tak np. produkcja się w szybltim tempie do całkowitej 
tkanin bawełnianych wzrosła - w realizacji powojennego planu pię­
porównaniu z pierwszym kwarta- cioletniego - wspaniałego planu 
1em 1919 r. - o 14 proc., tkanin odbudowy l rozwoju gospodarki na 
lnianych - o 26 proc„ obuwia skó rodowej ZSRR. Cztery lata pokojo 
rzanego - o 18 proc„ wyrobów dzie wej twórczej pracy naroclu rosy~­
wiarskich o 25 proc. Produkcja ro skiego podniosły Republikę Rosyj­
werów wzro!!ła 3,3 - krotnie, pate ską na jeszcze wyższy szczebel roz 
fonów - 3,7 - krotnie. kwitu gospodarczego i kulturalne 
Przemysł spożywczy wyproduko go. Swiadczy to, iż naród rosyjski, 

wał więcej: mięsa I wędlin o 80 podobnie jak wszystkie inne narody 
proc., masła - o 12 proc., wyro ZSRR, żywi niezłomn:\ wolę poko· 
bów cukierniczych - o 31 proc., win ju, wolę twórczej pracy w imię 

gronowych - o 62 proc. itd. dalszego umocnienia po1.ięgi gospo1 

Równolegle ze wzrostem prodult darczej kraju, dalszego podniesie 
cji towarów powszechnego użytku nia stopy życi~wej i poziomu kul 
i dzięki nowe,1 obniżce państwo- turalnego ludności wielkiego kraju 
wych cen detalicznych (przeprowa- socjalizmu. 

Otwarcie piątej sesj­
Európejskiej Komisji Gospodarczej 
GENEWA (PAP). - W dniu !U Europejsk'iej Komisji Gospodarc-z.ej 

maja rozpoczęła się w Genewie pią- ONZ. Nie osiągnęli oni jednak poro 
ta sesja Europejskiej Komisji Gos- z.umienia w tej sprawie. 
podarczej ONZ. W naradach biorą Korespondent PAP dowiaduje się, 
udział przedstawiciele wsrzy;;tkic}i że na posiedzeniu kierowników <lele 
kl"ajów europejskich (za wyjątkiem gacji, przedstawiciel ZSRR - Art1-
Hiszpanii) oraz Stanów Zjednoez'.l- tiunian wysunął kandydaturę repre­
nych. Kraje europejskie, nie należą~e zentanta Czechosłowacji - Trubera 
do ONZ, biorą udział w naradach z na przewodniczącego komisji. Aru­
głosem doradczym. tiun'ian stanowiako swoje uzasadmł 
Wśród delegatów, którzy przybyli tym, że w ciągu ostatnich trzech iat 

na sesję bieżącą, znajdują się m. in.: przewodniczącym komisji był przed 
przedstawiciel ZSRR - Arutiunian, stawiciel krajów rzaGhodnio - europej 
przedstawiciel Ukraii.ny Radiz:ieckiej skich, wobec czego, obecnie zasady 
- Stadnik, przedstawiciel Biał<n-u;;;i słuszności i sprawiedliwości wyma­
radzieckiej - Skorobogatyj, repre- gają, by stanowisko to przyznano 
zentant Czechosłowacji - Truber. przedstawicielowi krajów wschodnio 

Na C'l.ele delegacji polskiej stoi -eu1:1oI>ejskich. 
min. Suchy. 

Nadto z krajów demokracji ludo- Pro(>ozycja Arutiuniana wstała 
wej uczestniczą w sesji przedstawi- poparta przez reprezentantów Pol­
ciele Węgier, Rumunii, Bułgarii i Al ski i innych krajów demokracji ludo 
banii. Na czele delegacji Stanów wej. Przeciwstawili się jej repr~­
Zjednocz-0nych stoi Harriman. zentanci Francji, Stanów Zjednoczo 

Piątą sesję Europejskiej Komis.ji nych i Holandii, którzy wypowietlzie 
Gospodiarczej ONZ o~rzył sekre- li się rz.a ponOl\Vnym wybo1rem dotych 
tarz Gunnar Myrdal, któ.1-y wygło- czasowego pr.zeiwodniaząe€go, a 
sił przy tej okazji przemówienie, po mianowicie pnzedstawilciela Norwe­
święcone zadaniom tej komisji w gii. W sprawie tej nie osiągnięto po 
chwili obecnej. rozumienia, wobec czego komisja od 

Następnie zebrali się kierownicy I łożyła wybótr przewodniczącego na 
delegacji w celu omówienia sprawy póiniej i rzeszła _do następne~o 
k:indydatury na przewodnicząceg:> punktu porządku dziennego. 

Zlot w· Berlinie 
ciosem dla podżegaczy wojennych 

Okrzyk - „Niech tyje §wb.towy front obrońców 
pokoju t Jego s:iła kierownicza, Związek Radziecki! 
Niec.h żyje Generalissimus Stalin!", którym rzakoń­
czył swe p.I'Zemówlenie na zlocie FDJ prezydent 
Pieck, może pewnego dnia nabrać „wielkiego zna­
c2enia" - pisa:e reakcyjna ga2eta „York.Shire Post" 
w artykule wstępnym, poświęconym berlińskiemu 
rzlotowi. 

przeszkod?lć 30 tysiącom bojowndk6w o Pokój • l'Ja• 
ohodnich Niemiec wziąć udział w zlocie. 

Defilada '100 tysięcy młodzle'ly niemi'eokłej irwa.­
ła 8 godzin. „Pzect: z qulslingowcami l marionetka.ml 
z Bonn!", „Prees z ke>lonirzatoraml amerykaflsklimi!", 
„Nigdy nie będziemy naJemn~kamł. hnper.ia.listÓ'\\'" ._ 
talkie były hasła manłtestantów. 

Okr.cyk ten z entuZJjazmem podchwyciły niezli­
czone rzes:ze młodzieży niemieckiej na zlocie w Ber­
Mnle. Młod2ież ta w.ie, że beri ol.bmyrniego wkładu 
ZSRR w d:l'ieło ,zwycięstwa nad hitleryzmem, bez po. 
mocy ZSRR dla demokrą;tycznych Niemiec nie by­
ło by tej gigantyczned manifestacjina rzecz pokoju, 
która miała miej.See w Berlinie. 

Man<ifes:t do młod2:miy metrniec1dej, uchwelon„ 
jednomyślnie pirt.eZ uczestników l'llotu, głosi m. in.: 

„Chcemy trwałego pokoju. Chcemy, by nigdy 
już więcej młody Niemiec nłe musiał po.§wlęca6 
swego życia. w imię mteresów i ludzi dą.gnącyeh zy­
ski 'Z woj.ny. Chcemy, by nigdy już więcej ładna 
matka nie opłakiwała swego syna, żad.na żona swe­
go męża. Chcemy, by nigdy już więcej nie padały 
pastwą Dl()['derC'ZYcb bomb nasze warsztaty pracy 
i S7lkoly, na&ie domy, Chcemy braterskiej przyjaźni 
7.e ws:tystktlmi nairodamt świata, z młodymi ludźmi 
wszystkich ras 1 narodów. oto nas.za wola., która 
jest wolą każdego młodego Niemca". 

Amerykańskie, angielskie i francuskie władze 
okupacyjne 7.dawa.ły sobie sµrawę z olbrzymiego 
macrzenia. zlotu. Zrobiły wszystko, by mu przes-zi:o­
dztić. OSZC'.Zercza kampania. prowadzona była do ostat· 
nich chwil przoo otwarciem zlotu. 

W Niemczech Zaollodnfob i w zachodnim Berli­
nie odbywały się gestapowskie obławy na młodzież, 
która przedzierała się do Berlina., by uczestniezyć 
w zlocie. Skoncentrowano Wojska panoorne i zmoto­
ryzowane jednostki policji. 

Rachuby imperialistów 7awiodły. Młodzież ni~· 
miecka nie dała się sprowo,lrnwać. Helikoptery, z któ­
rych osobiście obserw-0wali przebieg zlotti guberna­
torzy zachodni, witane były śmiechem i okrzykami 
„go home''. Represje poJiicyjne nie były w stanie 

Młode p0>kolenie niemieckie wykax.a.ło swoją po­
staiwą., że zdecydowane jest walczyć o pokój i o Je­
dnolite, demlJlkratyczne Niemcy. Zlot berliński był 
na.ilepszą odpowied'.llią podżega·czom wojennym, któ­
rzy pragną wowu spętać naród nicm'Leeki i użyć go 
dla swcich wojennych eelów. Mładz,i Niemcy poka· 
zali światu niezłomną wolę walki o pokój. Dlatego 
też ich złoto.wł towar.zyseyła. sympatia światowego 
obO'ZU pokoju. Dlatego na łamach reakcyjnej prasy 
vanuje kcmstema~ja.. Zlnt w Berlinie był ciosem dla 
wrogów poko.ju. 

Pr. 

Ja~ońuy ornnirntorn woinJ hkteriolo~innei 
winni odpowiadać za ·swe zbrodnie przed Trybunałem Międzynarodowym 

·Nota radziecka do rządów USA i W. Brytanii 
MOSKWA (PAP). - W dniu 30 pońskiej spowodowały epidemię dżu 

my i tyfusu. ' maja hr. charge d'affaires ZSRR w 
Waszyngtonie i amba·sador ZSRR w 
Londynie wręczyli rządom Stanów 
Zjednoazonych i Wielkiej Bryta'llii 
noty w sprawie postawienia pr.zed 
Trybunałem Międzynarodowym ce­
sarza Japonii Hirohito i niektórych 
generałów }aipońskich. 

Nota wystosowana do rządu USA 
stwierdrza co następuje: 

W dniu pierwszym lutego 1950 ro­
ku na rzlecenie rządu rad:zieckiego 
ambasador ZSRR miał zas:zczyt wy· 
stosować do panów notę o rez.ulta­
tach glośneg-0 procesu sądowego, któ 
ry toe<ął się prz.ed Trybunałem Wo­
jennym w Chabarowsku w dniach 
od 25 do 30 grudnia 1949 roku nad 
jaPQńskimi przestępcami WQljenny­
mi - Amadą, Taka.has.i, Kadzicuka 
i innymi. Na procesie tym ustalono, 
że japońskie koła rządoz.ące z cesa· 
rzem Hirohito na czele w ciągu wie­
lu lat potajemnie przygotowywały 
(przeciw ZSRR, Chinom, USA i 
Wielkiej Brytani1i) wojnę bakterio­
logiczną - jedno rz. najbardziej nie­
ludizkich naa-zędzi agresji. Na pro· 
cesie tym ustalono również, że ja­
pońscy przestępcy wojenni nie tylko 
przygotowywali, lecz i niejedno­
krotnie stosowali broń bakteriolo­
gicmą dla rea.Iiza.<>di swych agre­
sywnych planów: w 1939 roku -
przeciwko Mongolskiej Republice 
Ludowej l ZSRR w rejonie rzeki 
Chałhln - Goł w 1940 - 1942 w cza­
sie wojny pnedwko Chinom - gdy 
ekspedyeje bakteriologiczne armii ja 

Wyżej wspomni·ana nota z 1 lute­
go wskacz:ywała na to, że w toku po· 
stępowania dowodowego w Cha.ba­
rowsku ustalono, że w przygotowa­
niu i reali1Zacj.i wojny bakteriologicz 
nej rolę kierowni~ą odgrywali nie 
tylko Slkaizani przed tym japońscy 
przestępcy wojenni, lecz również ce­
sarrz Japonii Hirohito oraz generało 
wie armii japońskiej: Issi Sko (by­
ły naC'lelnik oddziału Nr 731), Kita­
no Masadzo (były naczelnik oddrzia­
łu Nr 731). Wakamacu Iudz:iro (by­
ły naczelnik oddzfału Nr 100), Kasa· 
hara Sukio ~yly naczelnik srz.tabu 
armii kwantuńskiej). 

Z uwagi na to, że stosowanie br-0-
ni bakteriologicznej dawno już zosta 
ło potępione przez na.rody cywilizo­
wa·ne jako najoięższe przestępstwo 
sprzec.zne z honoręm i sum!e1lliem na 
l'Odów, że stosowanie broni bllk.te­
riologie:mej jak wiadomo zakazane 
zostało w protokóle genewskim 17 
czerwca. 1925 r(llku - rzą.d radziecki 
w swej nocie z 1 lutego proponował 
powołanie w najbliższym czasie spe. 
cjalnego i.\liędzynarodowego Trybu­
nału Wojennego i postawienia przed 
tym Trybuna.Jem zdemaskowanych 
przestępców wojennych - cesarza 
Japonili Hiirohi.to i generałów Iosi 
Siro, Kitano Masadzo, Wakamacu 
Judzlro, Kasahaira lubio. 

Ambasada ZSRR uwaia za ko­
nieeząe przypomnieć, że choc.ia-ż -0d 
czasu wręm;enia wyżej wymienionej 
noty upłynęło już przeszło S mie· 

siące, ambasada nie otrzymała do­
tychczas odpowiedzi. 
Zwracając uwagę na tę okolioz­

ncść, ambasada oC!lekuje, że mąd 
Stanów Z.iednocrzonych odpowie na 
notę ZSRR z 1 lutego w jak naj­
krótszym C'l.aSie. 

* • * 
Kopie ipowyższej noty wystosowa-

no do rz.ądu Chińskiej Republiki Lu 
dowej. Ponadto kopia przytoceonej 
wyżej noty do nącfu Stanów Zjedno 
.!7.onych przekaizana llostała raądom 
Australid, Burmy, Holandii. Indii, 
Kanady, Nowej Zelandii - Pakista­
nu i Franc.ii - wchodzącym w skład 
Komisji do spraiw Dalekiego Wscho­
du. 

Rosną szeu.•ef.{i 
Zw. Wolnei 

Młodzieży Niemieckiei 
BERLIN (PAP). Jak donosi prasa 

'berlińska w ciągu tygodnia, poprze­
dzającego ogólno-niemiccki zlot mło 
dzieży, do Związku Wolnej Mlodzie 
ży Niemieckiej, liczQcego 1.275 tysię 
cy osób wstąpiło 67 tysięcy nowych 
czlonków. Szeregi organizacji pionier 
skiej powiększyły się o 240 tysięcy i 
liczą obecnie ponad milion członków. 

W okresie przygotowawczym do 
::~otu młodzieży cz;onkowie Związ~ 
ku· Wolnej Młodzieży Niemieckiej ze 
l:'rali około 8,3 milionów podpisów 
pod Apelem Sztokholmskim. 

Każdy działacz polityczny! społecz 
ny, gospodarczy, czy tęz pracow 

nik naukowy z niecierpliwością ocze 
knje nowego numeru „Nowych 
Dróg", Nic dziwnego. Każdy bowiem 
numer tego pisma przynosi szereg po 

Co przg:hoszą „N o_rne Drogi" wierać problematykę gospodarczą. 
każdy temat ,,czysro" gospodarczy 
- problematykę polity~ną. Każdy 
działacz partyjny po linii prcpagan 
dy, agitiurji, organizacji pracy oświa 

zycji ułatwiających pogłębienie wie- parcie 11lę o ZSRR - stwierdza. tow. ucząc sł~ na nich, potrafimy utrwalać I Tow. Fiedler wyezerpując-0 oma- I 
dzy marksistowsko-leninowskiej l za Fiedler - oto, co przyniosło wyzwo- właclzę ludu pracującego, umacniać wia cechy charakterystyczne Komu 
stosowanie jej do aktualnych zagad- lenie narodowe, co umożliwiło po- i roT.wljać dyktaturę proletariatu ny raryskiej, zarówno jej dziejowo 
nleń i codziennej praktyki naszego wstanie 1 rozwój państw demokracji (władzę klasy robotniczej, sprzymie- osiągnięcia, jak i błędy, na których 
budownictwa. · ludowej". rzonej z podstawowymi masami uczyli się teoretycy rewolucji p.rolc 

Wydane krótko po IV Plenum KC Dzięki tej pomocy 1 temu oparciu chłol)stwa) w Pohce. tariackiej i jej realizatorzy, Marks, 
naszej Partii, „Nowe Drogi" zawie- o ZSRR powstała również Polska Lu- Tow. Fiedler wskazuje, że procesy Engels, Lenin i Stalin. Omawia ró­
rają na wstępie historyczny i przeło- dowa. · zdobycia 1 formowania się władzy wnież naj,rnzn1e3sze przesłanki 
mowy qla polityki kadr naszej Partii Kraje demokracji ludowej, które o- mas pracujących pod przewodem kła pierwszej socja!i."Jtyc1m~j Rewolucji 
referat towarzysza Bolesława Bieruta, parły się o pomoc ZSRR, autor prze- sy robotniczej przebiegały odmiennie Październikowej, której przewodzil'i 
wygłoszony na IV Plenum oraz refe· ciwstawia takim krajom, jak np. w różnych krajach i okresach histo- wieky geniusze - Lenin i Stalin. 
rat tow. Franciszka Jóźwiaka o pod- Francja, która wprawdzie zdobyła rycznych, Analizując okresy: Komu- Oto jedna z najbardziej istotnych 
stawowych zadaniach w pracy Cen• wolność narodową i niepodległy byt ny Paryskiej !871 roku, Rewolucji konkluzji, do których dochodzi tow. 
tralnej Komisji Kontroli Partyjnej. dzięki zwycięstwu rewolucyjnej Ar- Październikowej 1917 roku oraz okres Fiedler: „W innych warunkach hi-

w numerze znajdujemy również, mii Radzieckiej, nie mogła jednak formowania się państw demokracji storycznych, w epoce impe'rializmu, 
niezwykle doniosłe dla zrozumienia tego wyzwolenia narodowego spod ludowej, tow. Fiedler stwierdza, że w okresie wojen i rewolucji rirole­
i realizac,ii wielkiej reformy w dzie- jarzma hitlerowskiego utrwali6 przez odmienność ta nie była odmiennością tariackiej . - dyktatura proletariatu 
dzinie rad narodowych, jako jednoli- wyzwolenie klasowe. Nie mogła tego klasową, wszystkie te formy władi.y w ZSRR zasadniczo różniła się Qd 
tych organów terenowej władzy pań- zrobić, ponieważ kraj ten zajęły ar- są w istocie dyktaturą proletariatu. Komuny Paryskiej przede wszyst­
stwowej, przemówienie sekretarza KC mie anglosaskie, popierające całą kh odmienność _ to przede w~zyst· kim tym, że klasa robotnicza ZSRtł 
naszej Partii, tow. Aleksandra Za- swą zbrojną potęgą imperializm, ar- kim odmienność różnych okresów hi- miała na czele wspaniałego, zahar-
wadzkiego. mie wrogo ustosunkowane wobec lu- slorycznych. towanego w bojach klasowych kie-

Nad tymi podstawowymi dla roz- dowych, demokratycznych sil tego rownika - partię nowego typu, par 
woju naszej Partii oraz pomyślności kra,iu. „Klasa robotnicza Rosji pod W'.>dZI\ tię Lenina-Stalina". 
kraju publikacjami nie zatrzymujemy „We Francji - czytamy w arty- Lenina-Stalina - mówi autor - zdo 
się, poważne fragmenty tych prac by kule - władzę ujęli imperiaUści fran bywając władzę w październiku, ko­
ły. bo~m ogłoszone w prasie. Stały cuscy, którzy wczoraj sprzedali kraj rzyslała z doświadczeń i nauk Komu­
się one już niewątpliwie i stają się Hitlerowi, a dziś sprzedają go impe· ny. Październik zwycięży: w wyniku 
coraz bardziej własnością nie tylko rializmowi amerykańskiemu. Z nie- rewolucji proletariackiej, dokonanej 
tysięcy członków naszej Partii, ale i woli hUlerowskiej Francja wpadła WŁASNYMI SIŁAMI proletariatu i 
bezpartyjnych, aktywnych budowni- pod jarzmo ekonomiczne, polityczne chłopstwa przy moralnym ł politycz­
<:Zych naszego kraju. i kulturalne kapitału amerykańskie- nym poparciu rewolucyjnego .odłamu 

z pozostałej bogatej treści numeru go", Podobny bieg wypadków widzi- międzynarodowej klasy robotniczej I 
najbardziej zasługuje na uwagę pierw my w Niemczech Zachodnich, gdzie ludów uciskanych. W 1945 roku - w 
sza część artykułu tow. Fiedlera pt. ltltlerowska niewola zastąpiona zosta krajach demokracji ludowej - masy 
„Uwagi w sprawie powstania i rozwo la przez Jarzmo ekonomiC'lne, poli- pracujące, z klasą robotniczą na cze· 
ju państwa demokracji ludowej w tyczne l kulturalne mi<:dzynarodowe- le, zdobywają władzę DZIĘKI WY­
Polsce". Praca ta - jak to określa go imperializmu pod wodzą rojącej, ZWOLENIU TYCH ZIEM PRZEZ AR­
sam autor-jest próbą analizy gene- podobnie jak hitleryzm, mrzonki o pa MIĘ RADZIECKĄ W OPARCIU O 
zy i rozwoju demokracji ludowej na nowaniu nad światem - Ameryki. POMOC POTĘŻNEGO MOCAR~TWA 
tle historycznych doświadczeń dykta Jaki stąd wniosek? Masy pracują- RADZIECKIEGO. które w ok;esie, 
tury proletariatu we Francji (Komu· ce Polski mogły zdobyć wyzwolenie gdy narodom śwt.ita zaqrażal fa­
na), a głównie w ZSRR. narodowe i społeczne, mogły zdobyć szyzm hitlerow~ki, gdy walka o byt 

niepodległy splotła się nierozerwalnle 
Po zwycięstwie Związku Radziec- władzę tylko w oparciu o Związek lk kl 1 kiego nad hitleryzmem stało się ja· Radziecki i przy pomocy Związku Ra z wa ą asową, stanę Y na czele tej 

walki, skupiając wokół siebie wal­
sne, że decydujący: ,1 czynnikiem w dzieckiego. Tylko również w oparciu czące ludy całego świata. 
walce o klasowe i narodowe wyzwo- o pomoc ZSRR, tylko korzyi.tając z 
lenie - to pomoc, przykład i do-\ cloświadczeń rr .volucyjnych budow- I to 8łanowl najgłębsze źródło od. 
~wiadczenie ZSRR. „Pomoc ZSRR • . o- nlctwa socialistvczneao Kralu Rad i mienności okresu 1945 roku". 

Komuna Paryska partii takiej nie 
miała i nie mogła jes1..cze mieć. '\oV 
tym tkwi jedna z\ najistotniejszych 
przyczyn tego, że dyktatura prole­
tariatu Komuuy była - w myśl okre 
ślenia towarzysza Stalina - „nie­
ca łkowitą i nietrwałą". 

O tym, jak autor artykułu ujmu­
je odmienność między Rewolucją Paź 
dziernikową 1917 r. ·a okresem pow 
stania krajów demokracji ludowych 
w 1945 r. dowiemy się dokładniej w 
drugiej części artykułu tow. Fied­
lera. 

W kolejnym artykule „N owych 
Dróg" tow. Szyr Ol'tawia niektóre 
zagadnienia walki o realizację ' pla­
nu gospodarczego na 1950 rok. Arty 
kul ten daje bogaty materiał oraz 
konkretne wskazania, które '"łatwią 
naszym dzialaczom gospodarczym, 
a przede wszystkim organizacjom 
partyjnym w zakładach pracy kie­
Mwanie walką o wykonanie , !anu, 

towej, młodzieżowej, związkowej itd. 
wysuwanie nowych kadr robotni- musi znać aktualne zagadnienia gos 
czych, orgainirowanie masO'wego podarcze swego terenu i całego kra 
szkolenia, zwiększającego zastępy ju". 
nowej, robotniczo-\cld:opskiej inteli- Wiele cennego materiału znajduje 
gencji technicznej, które ułatwią mo my w artykule tow. Kozłowskiej, oma 
bilizację mas do walki o nową socja wiającym doświadczenia pracy Cen­
listyczną technikę oraz ulepszanie tralnej Szkoły PZPR im. Juliana 
pracy planowania. Marchlewskiego w Łodzi. Szkoła · ta. 
Dużo uwagi poświęca tow. Szyr 1,1ra ma poważne osiąg:nięc.i.a w doborze 

cy komitetów partyjnych nad skupia !".łuchaczy. Jej ważnym osiągnięciem 
niem wszystkich sił do pomocy w jest również realizowanie w prakty 
rozwiązywaniu zadań operatywnego ce linii przewodniej programu, to 
planowania, a przede wszystkim jest kształtowanie marlcsist-O>wskie­
sprnwie pobudzania . zainteresowa- go światopoglądu słuchaczy, zaszcze 
nia załogi tymi zagadnieniami. Wa- pianie im umiejętności posługlwa­
żną rzeczą zwłaszcza w świetle 11- nia się marksizmem-leninizmem w 
chwał IV Plenu,m, jest sprawa pod- codziennej, konkretnej pracy. 
noszenia kwalifikacji zawodowych Artykuł omawia nie tylko osiąg­
załogi, a nade wszystko dzielenie się nięcia, lecz i szereg braków w pracy 
na szeroką skalę osiągnięciami i rlo tej szlwły. 
świadczeniami pracy przodowników, Zarówno osiągnięcia tak i braki 
racjonalizatorów i nowatorów pro· wyczerpnjąco zanalizowane w arty­
dukcji. „Doświadczenia przodujących kule tow. Kozłowskiej, pozwolą nie 
zakładów pracy, przodujących me- wątpliwie wielu szkołom i kursom 
tod pracy - czytamy w artykule - partyjnym wyciągmąć pouczające i 
usprawnienia i wynalazki muszą być potrzebne wnioski dla swojej pracy. 
przenoszone i realizowane - takie W ostatnim numerze „No,vych 
jest prawo postępu w naszej gospo- Dróg" znajdujemy ponadto w dzia­
daree i ktokolwiek uchyla się od wy le „Problemy i idee" artykuły: 1\'I. 
konania tych zadań, staje się zawali Darcie!, J. Desanti, G. Vassails i>t. 
drogą na szlaku do socjalizmu i nie „Nauka burżuazyjna i nauka prole 
zależnie od subiektywnych przyczyn tariacka", Anatola Listowskiego -­
zaniedbania i (ll:ł poziomu świado- „Walka o agrobiologię w Polsce" 
mości politycznej zasług-uje na mia· i J. Kowal:skiego - „Hercen i 
no konserwatysty, rutyniarza, czło- Czernyszews ci - wielcy nauczycie­
wie~rn, który stracił to co jest naj- le polskich działaczy demokratycz­
cenniejsze w charakterze socjali- nych lat sześćdziesiątych XIX w." 
stycznego pracownika: entuzjazm W dziale: „Z międzynarodoweg9 
dla nowych rozwiązań, dla nowyeh ruehu robotniczego" znajdujemy ar 
problemów". tykuł Mieczysława Bibrowskiego o 

Z dużym naciskiem podkreśla tow. XII Kongresie Francuskiej Partii 
Szyr konieczność stosowania bolsze Komunistycznej. 
wi~k;ej z~ady wiązania. pro~letnÓW Dział recenzji .i krytyki przynosi 
ogoll „.10htycznych z r~'!iąi.vwa- tym razem artykuł o książce Mau­
nlem konkretnych zagadnten gospo• rice Thoreza „Syn ludu" oraz kry­
rT·rczych. tyczne uwagi Leszka Kołakowski<i-

„Każ.dy temat „czysto" p~li~yczny I go w sprawie „Przei:lą.du Filozo· 
- stwierdza tow. Szyr - w1111en :'.a ficznego". L. I:. 
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Ludzie„którzq kierują 
W ~jewódzką Radą Narodową 

p T~efl kibkoma dniami pisaliśmy o ludziach, którzy ~iii naszym wo-
Jewództwem. o ludziach, któr:i:y tuChtxhq w skład Prezydium W ojewód:i:­

kiej Rady Narod&wej. Przed Prezydium, wybranym na uroc:i:ystej 1esji Rad) 
111 dniu 26 maja br., atoi11 wielkie s<.uUmia w sw~ku :s prakly~ realizacją 
ustawy o terenowych organach jednolitej wtad:i:y paMlwowej, ®luej demo­
k1atyzacji naszego aparatu administracyjnego - realizowania luuel ludowładztwa. 

lJz;tś za.po:maiemy czytelników z sylwetkami poaostalych czlonków l:'re:iydium: 

Ob. Ludwik Kwaśniewsk.l 

Ludwik Kwaśniewski urodził sie 
w 1907 roku w powiecie sierpec­
kim, w woj. warszawskim, w rodzi 
nie pracownika rolnego. Ojciec jego 
wraz z całą rodziną w 1912 roku w 
poszukiwaniu pracy wyemigrowal 
do Ameryki. Po śmierci ojca wraca 
wraz z matką do kraju w 1921 r. 
Zarabiając na utrzymanie udziela 
r.iem korepetycji, a podczas waka­
cji pracując jako robotnik rolny, 
kończy gimnazjum i rozpoczyna 
studia na Wydziale Prawnym Uni 
wersytetu Warszawskiego. W okre 
sie studiów zaczyna pracować, ja­
ko referent, w Starostwie w Ku­
tnie, gdzie pozostaje do 1939 roku. 
W czasie okupacji ob. Kwaśniewski 
pracuje w cukrowni. 

W 1945 roku zostaje wioe - sta­
rostą w Kutnie i bierze czynny u­
dział w życiu społecznym 1 polltycz 
nym powiatu kutnowskiego. Zosta 
je prżewodniczącym Komitetu Po­
wiatowego Stronnictwa Demokra 
tycznego i ofiarnie pracu'e w orga 
nizacjach masowych, w zarządach 
powiatowych TPPR i TPD. 

W Kutnie ob. Kwaśniewski pozo 
staje do roku 1949, po czym obejmu 
je stanowisko naczelnika Wyd?.iału 
Gospodarki Komunalnej w Urzę­
dzie Wojewódzkim w Łodzi. W tym 
czasie zostaje c71onkiem Komitetu 
Wojewódzkiego Stronnictwa Demo 
kra tycznego. 

Za zasługi, położone w dziedzinie 
administracji. <>b. Kwaśniewski 
odznaczony został Srebrnym Krzy­
żem Zasługi. 

Ob. Kwaśniewski został wybra 
ny przez Wojewódzką Uadę Naro­
dową na członka Prezydium. 

Eustachy Seniow urodził się w 
1902 roku w Lisowicach, w okoli­
cy Stanisławowa na Zachodniej U 
krainie. Ojciec jego, robotnik kole 
jawy, zmarł, gdy Eustachy. Seniow 
miał zaledwie jeden rok. Matka je 
go również wcześnie zmarła, a 12 
letni chłopiec wychowywany przez 
dalszą rodzinę, utrzymywał się z 
własnej pracy. Dzięki pracowitości 
i hartowi uzyskuje wykształcenie i 
zaczyna pracować jako nauczyciel 
w szkole powszechnej. 

W roku 1932 tow. Seniow studiu­
je w Instytucie Pedagogiki Specjał 
nej, po ukonczeniu którego zostaje 
nauczycielem szkoły specjalnej W 
latach następnych studiuje na v.t;f­
dziale nauk ekonomiczno - społecz 
nych, w Wolnej Wszechnicy. 

W okresie okupacji pracuje jako 
nauczyciel we wsiach w powiecie 
limanowskim i. nowosądeckim na 
Podkarpaciu. 

Wkrótce po wyzwoleniu wraca do 
Łodzi na swoje przedwojenne sta­
nowisko nauczyciela szkoły specjał 
nej. W niedługim czasie zostaje jej 
kierownikiem. Jesienią 1945 roku 
pełni funkcję podinspektora miasta 
Łodzi. W 1947 r. pełni obowiązki 
naczelnika Wydziału Kuratorium O 
kręgu Szkolnego Łódzkiego, a w 
roku 1948 zostaje Kuratorem. 

Tow. Seniow, na uroczystej sesji 
Wojewódzkiej Rady Narodowej, zo 
stał wybraąy członkiem Prezydium 
Rady. 

Tow. Eusta.oby Senfow 

Marnotrawstwo i brak higieny 
Czy wie o tym wydział BHP? 

Nie tak dawno odbywały się w 
naszych za1tładach zebrania. pod 
hasłem walki z marnotrawstwem. 
::\fówiono dużo o systemie „O", o 
konieczności oszczędzania surowca, 
artykulów technicznych i pomocni. 
czych, o jak najlepszym wykorzy. 
staniu cennej bawełny, A tyrnc~a 
sem na naszym oddziale te piękne 
ha.sła nie zostały, nie5tety, zastoso 
wa.ne w życiu, 

Naprawdę ka~ygodne, że dotych 
czas nikt na to nie zwrócił uwagi 
i nie zlikwidował tego marnotraw­
stwa. Naprawdę dziwne, że · nasz 
wydział BHP nie zainstalował sza 
fek dla robotników, z obojętnością 
przyglądając się porozwieszanym 
na salach produkcyjnych ubraniom 
i widząc, że marnuje Fię cenny· so 
rowiec. 

R. Wróblewska. 

I 

Tow. Czesia.w Pabisiak 

ły na łodych ludzi pochodzenia 
robotniczego. Do wybuchu wojny 
tow.. Pabisiak pracuje w Urzędzie 
Skarbowym w Srodzie i w Turku. 

W 1940 r., wysiedlony przez oku­
panta na teren t. zw. Generalnej 
Gubernii, pracował jako magazy­
nier w jednym z obszarniczych ma 
jątków, a później w Piotrkowie ja 
ko rymarz. 

Zaraz po wyzwoleniu w 1945 ro 
ku tow. 'Pabisiak wstępuje do Partii 
i początkowo pracuje jako funkcjo 
nariusz Miejskiego Komitetu Pol­
skiej Partii Robotniczej w swoim 
rodzinnym mieście - w Pabian! 
cach. Jesienią 1945 roku zostaje za 
stępcą kierownika Wydziału Apro­
wizacji w Zarządzie Miejskim w 
Pabianicach. Na stanowisku tym. 
w okresie powojennych trudno.ki 
aprowizacyjnych, jakie przeżywał 
wówczas cały nasz kraj, tow. Pabi 
siak wykazał swoją pracowitość i 
sumienność, wkrótce otrzymał no-

Czesław Pabisiak pochodzi z ro minację na wice - prezydenta Pa­
dziny robotniczej z Pabianic. Uro- bianic. Od maja 1948 roku do 1950 
dził się w 1911 roku. Po ukończeniu tow. Pabisiak piastował godność pre 
gimnazjum w Pabianicach w roku zydenta m. Piotrkowa. 
1934 wyjechał do Poznania, gdzie W marcu 1950 r. tow. Pabi~ak 
studiował na Wydziale Prawno-E- został zastępcą kierownika Wydzia 
kononucznym Uniwersytetu Poznań łu Administracyjno - Samorządo­
skiego. wego w Komitecie Wojewódzkim 

Przed wojną tow. Pabisiak nie PZPR. Stanowisko to tow. Pabisiak 
mógł liczyć na uzyskanie stanowis zajmował aż do chwili, gdy na urv 
ka, odpowiadającego jego zdolnoś-1 .:zystej sesji Wojewódzkiej Rady Na 
ciom i kwalifikacjom. ówczesne rodowej w Łodzi Rada wybrała go 
władze sanacyjne niechętnie patrza sekretarzem Prezydium. 

Rycerze stonki ziemniaczanej 
w zwiazku ze zbrodniczą prowokac]q lotnilww amerykańskich, kt6rzy 

napewno ~ie z uiicjatywy osobistej, lecz; na rozkaz z góry zrzucali cale 
„ladunlci" stonki ziem~iaczonej na pola Niemieckiej Republiki Uemokra• 
tyczne], jeden :i: wysokich urzędników ministerstwa handlu i zaopatrzenia 
przyponmial, ie w roku ub. na terenie Wschodnich Niemiec ~AMULUTY 
l:(AJJL.lł.,(.;IUJ!, za pomocą rozpylania odpowiednich środków c/1emicmych, 
przeprowad:iły energiczną i ak11tecz;nq walkę s owadami-nkodnikami 
leśnymi, zagra:iajqcymi roślinności. 

)<zk przelconui•y się, nie po raz pierwszy, wmoloty mogq być używane 
do róż11ycl1, wręcz odmiennych celów. LJta jednych - samolot st.aje sit 
narzędztem walki z wrogimi człowiekowi zjawiskami przyrody, narzędziem 
prz;YJazne1 pomocy. i współpracy w walce o byt i dobrobyt. Vta drugich 
- wmolot, nawet tv czasie pokoju, to instrument niszczenia plonów pracy 
ludzkiej w sposób najbardziej podstępny i nikcze11111y, instrument, który 
ma przyczynić się do masowego głodu i niedostatku. 

Ci pierwsi - to komuniści, wychowani w rewolucyjnej szkole Lenina 
i ::,wJina. (.;i drndzy - to wykonawcy woli amerykańsldc/1 imperialistów 
i wrogów ludzkości, najmici. bez; czci i sumienia, gotowi - w.:amian :ra 
kilka, dolarów ..:.... zrzucać ze swych samolotów stonkę ziemniaczani;, za­
dżumione pchły lub... bomby atomowe. 

Oto przepaścista różnica, dzielqca DWA POGLĄDY NA. SWIAT, DWIE 
K.ULTUKY, OWA ~POSUBY POJMOWANIA. STOSUNKU DO CZŁUWIE· 
KA I ZlJlOROWOSCI. 

~tonka ziemniacZilllla, :sr:mcona przez lotników amerykańskich, na pola 
wsch.odmo-niemieckie, przejdzie na z;awue do historii, jako jeden z naj­

wymowniejszych symboli „attantyckief' kultury i „atLantyclnego„ hu-
manitaryZ11UJ. 

B.' D. 

U' PZPB in1. /lfarchleH'skieqo 

Zap mniana prz~dzalnia odp k wa 
Brak opieki nad kadrami 

Trzi;ba pr1~jść, przez. ~ale ogr Jmne j wskazała na przyczyny niewykony­
i>odworze, mmąc strazmcę, pozost~- l wania planów. Korespondent „Gło­
wić poza sobą cały kompleks potęz- „ 
nych zabudowań PZPB im. Marchlew su wskazał na palące braki w tym 
skiego, tętniących bezrnstannym ru- oddziale: na zaniedbane szkolenie, 
chem maszyn, żeby na uboczu zna- brak opieki • nad ludźmi. oples:iałe 
Leźć niepczorny . budynek przędzalni przeprowadzanie remontów. Na pod-
odpadkowej. Mozna by śmiało zary- . . . 
zykowa~ powiedzenie, że przędzalnia stawie tych wmkhwych uwag mogli· 
ta pozostawała dotychczas tak wła- śmy już bez większych trudności u­
śnie - na uboczu, ie nie zwracano stall6 przyczyny, hamujące produk­
na nią szczególnej uwagi, ie spośród cje w przędzalni odpadkowej. 
wszystkich oddziałów PZPB im. Mar-
chlewskiego najmniej interesowano BRAK PRZYPŁYWU NOWYCH SIŁ 
się tym właśnie oddziałem, mimo, że 
jest to druga co do wielkości przę­

dzalnia odpadkowa w kraju. 

Wiadomym było od kilku miesięcy, 
że przędzalnia odpadkowa PZPB im. 
Marchlewskiego wykonuje plan pro­
dukcyjny zaledwie w 86-88 proc. 
Lecz dopiero korespondencja nadesła 
na nam przez tow. Gotllba dokładnie 
zanalizowała sytuację tam panującą, 

Nowy kierownik oddziału ob. Cie­
sielski rozkłada ręce. Brak ludzi do 
obsługi maszyn. Na każdej zmianie 
ł samoprząśnice wózkowe stoją bez­
czynnie - oto główny powód co· 
dziennego zarywania planów. 

Dlaczego dopuszczono do to.kiego 
stanu? DlaczPgo WC'Ześniej kierowni­
ctwo i rada zakładowa nie biły się o 

Co na to Wydział Kulturalno-Oświatowy? 
Niemal po każdej uro<lzystości o. 

ficjalncj, w zakładach ·pracy odby 
wa się częM artystycz.na, w wyko 
naniu zespołów fabrycznych. 'l'o 
włalinie wpłynęło, że w 1949 r. po 
wstała u nas myśl utworzenia. kół 

ka dramatycznego. Wielu pracowni 
ków zgłosiło swój udzia.ł. 

przyczyną trudności 
dopływ nowych sil? Z rozmów z ro- I nym materiałem. dla przędzalni .od: 
bctnikami nie trudno dowiedzieć się, padkowej. Z takich, Jak oni, powum1 
że dawny kierownik przędzalni nie rekrutować się instruktorzy, szkolący 
chciał przyjmować do pracy młodzie nowy narybek. 

NIE WIDZIANO LUDZI 
ży, łe niechętnym okiem patrzą na 
młodych, nlewykwalllikowanyth ro­
hotnłk6w również salowi 1 nlektórxy 
starsy, doświadczeni przędzarze. Przędzalnia odpadkowa, zatrudnia· 

' jąca 848 pracowników produkcyj-
Przędzalnia odpadkowa nie tylko, nych nie miała dotychc:tas ani swej 

że nie biła się o nowe siły, lecz idąc partyjnej organizacji oddzialo\':ej, 
po linii najmniejszego oporu, czekała ani oddziałowej rady zal ladowej. 112 
wyłącznie na wykwalifikowanych już członków Partii nie miało swej orga­
fachowców. A o tak.ich przecież w na nlzacji p:irtyjnej. Z Komitetu Fabryoz 
szym kraju, przy ustawicznym, szyb- . nego i z Rady nie wiedzieli na­
kim wzroście produkcji jest trudno wet dobrze. jakich ludzi mają w „od­
Jednocześnie nie potrafiono utrzy- padkowej", Utarło się więc mniema· 
mać tych fachowców, którzy praco- nie, że tam nikogo nie nio:i;na wysu­
wali tutaj lub przeszli z oddziału nąć, ie nie ma kogo wybrać do szko• 
pierwszego. W ciągu krótkiego czasu ły partyjnej lub związkowej. 
odeszło stąd 14 śrubownlków, prze­
chodząc do innych zakładów pracy. 
W ubiegłym miesiącu opuścił swą 

maszynę śrubownik Jan Gumiński. 
Tak więc zamiast powiększać się, za­
k ga przędzalni ulega uszczupleniu. 
Nic więc dziwnego, że jednocześnie 

pogarszają się wyniki produkcjL 

MŁODZIEŻ POTRZEBUJE NAUKI 

I OPIEKI 

A jak wygląda szkolenie zawodo­
we tych nielicznych młodocianych, 
których przyjęto w ostatnim czaGle? 
Otóż i na tym odcinku nie widać 
żadnych poważniejszych starań. Mło­

dzi przędzarze lub prządki po nauce, 
jaką odbywają u wykwalifikQwa­
nych robotników, przechodzą do pra­
cy na swoje maszyny i tutaj od razu 
kończy stę opieka nad nłmł. W całej 

bowiem przędzalni odpadkowej nie 
ma ani Jednego instruktora. 

A tymczasem z chwilą, gdy obec­
nie organizuje się tam organizację 

oddziałową i oddziałową radę zakła­

dową, okazuje się, że w przędzalni 

odpadkowej nie brak ludzi zdolnych, 
chętnych do pracy, pełnych poświę­

cenia i to zarówno partyjniaków, jak 
1 bezpartyjnych. Np. tow:. Baraniecka, 
bezpartyjna, gotowa jest podjąć się 
wszelkiej pracy społecznej. Podob­
nych pracownic jest tu więcej. 

Nie ulega wątpliwości, że teraz, 
gdy przędzalnia odpadkowa będzie 

miała możność kształcić i rozwija.'.: 
swój własny aktyw partyjny i związ­
kowy, potrafi zwalczyć trudności, ha­
mujące produkcję, potrafl bić się , o 
swój własny warsztat mcchanJczny, 
o swego rymarza, żeby długie remon­
ty 1 psujące się wciąż pasy skónane 
nie utrudniały produkcji. 

Dzieje się tak skutkiem braku 
dostatecznej lrnntroli oraz skutkiem 
zaniedbań naszego wydziału BHP. 
Ponieważ nie zaopatrzył on nasze 
go oddziału w szat1d do ubrań, ro 
botnicy nic przyuosz.1 w og6le ręcz 
ników do rąk, z tej prostej przy. 
czyny, że nie mają ich gdzie polo 
żyć. A wil'll po skończonej robocie 
umywszy ręce wyC"ierają. je - a 
można to czPsto zauwa:·xe - w nie 

korespondentka „Głosu" z PZPB 
im, Stalina. I 

Po dyskusji postanowiono przygo 
towa~ „Jubileusz" Czechowa, Wiei 
k~ satysfakcją dla całej załogi był 
fakt wystawienia na akademii li-

stopadowej tej sztuki, któr~ wy. 
konali nasi pracownicy. Później 

graliśmy ją. na wsi, do której jet. 
dzi nasza ekipa łączności. Lecz na 
tym kończy eię praca zespołu. Ob. 
Bernaciak, który był naszym reży 
serem, został sk.ierow&ny do Zw. 
Zaw. Spożywc6w i prowadzi inne 
koła dramatyczne, my zaś nie ma.. 
my reżysera.. Wydział Kult..Oświa.t. 
powiadomiony przez naa w listopa 
dzie przyrzekł przysłać nam ]nnego 
w :i;astępstwie, 

Jedni - pilni i zdolniejsi dają so­
bie jakoś radę. Ot, chociażby tow. 
Jerzy Liblch. Wszyscy nazywają go 

Należy przypuszczać, że oddziało­

wa rada zrewiduje też dotychczaso­
wy niesłuszny rozdzielnik na obuwie 
i ubranie roboC'Ze. Robotnicy tran· 
sportowi otrzymali bowiem tylko w 
50 proc. przydział trepów, robotnicy, 
zatrudnieni przy wilkach i szarpa­
czach, w ogóle nie otrzymują obu­
wia, a śruboWnicy, którzy stale prze· 
cież mają do C'Zynienia ze smarani.1, 
otrzymują zamiast roboczych fartu­
chów z długimi rękawami fartuszki 
na „szelki", które nie chronią ich u­
brań. 

Słuchacze Technikum Włókienniczego I 
. biorą udział w ekipach łączności 

doprzęd. ' • 

Słuchacze Technicum Włókienni. 
czego biorą udział w wyjazdach fo 
bryeznych ekip łączności ze w~ią. 
I tak ostatnio 19 słuchaczy szkoł .v 

,, Współzawodnictwo'' 
w Centrali Handlowej Przemysłu .Skórzanego 

W Centrali Handlowej Przemy­
słu Skórzanego powstał Zakładowy 
Komitet Współzawsdnictwa. Nill. 
'Yicle jednak pozytywnego można 
o pracy tego Komitetu powiedzieć, 
Nie ma on nawet przewodniczące. 
go, a płynne kryteria regulaminu 
uniemożliwiają. obiektywną. ocen~ 
pracy współzawodniczących. 

Ostatnio dla usprawnienia pracy 
Komitetu zostały zwołane dwa ze 
brania. Niestety, na skutek l!ie­
przybycio. przedstawicieli Rady 
Głównej Współzawodnictwa., zebra 
nia te nie doszły do skutku. 

Zły styl nracy Komitetu DllBll· 

wa szereg zastrzeżeń odnośnie pro 
wadzonego współzawodnictwa. Np. 
za I kwartał 1950 r. roz<li.ielauo na 
grody przodownikom prncy, tak ta 

jemniczo, że nie wiadomo, ani kto 
nagrody otrzymał, ani też za co. 
Nie wie o tym nawet egzekutywa 
organizacji partyjnej. 

Citas najwyższy, aby organizacja 
partyjna i związek zainteresowały 
si~ bliżej współzawodnictwem w 
CHPS i nadał,Y, mu właticiwy kie. 
runek. 

I. Wojtyniak 
kol'(,sl)ondent „<?"łosu" z CHP:S. 

wzięło udział w pracach 19 ekip, 
W terenie nasi towarzysze zapo 

znali się z metodami pracy ekip, 
korzystając z do6wiadczeń robotm. , . 
ków, któTzy już dłuższy czas biorą. 
udział w akcji łączności, 

Między innymi odwiedziliśmy 

wieś Jakubowice, której mieszk:i.ń 

cy na kilka dni przed tym podpi / 
sywali się pod Apelem Pokoju. 
Chłopi opowiaclnli nam o wrażeniu, 
jakie wywarł na nich fakt złoże. 

nia podpisu, o tym, jak to czlowi.e 
ka podnosi na duchu świadomość, 

że jednostki łączą się w miliony, 
a. te miliony kobiet, mężczyzn, star 

ców i dzieci qotowe są do nieu· 
stępliwej walki o pokój. 

Maria.n Kozłowski 

korespondent „Głoeu" 

z Toehnicnm Włókienniczego. 

W „krótkim czasie", bo już w tu ,,Jerzykiem" i mają wiele dlai'1 u­
styczniu, przysłano nam· reżyserkę, znania, gdyż już po kilku miesiącach 
któ~a rozpoczęł~ pracę od pięknych I został śrubownikiem i przekracza awą 
zdan o sztuce 1 teatrze, skrytyko. bnę akordową. Lecz taki np., tow. 
wała na~zą małą., lecz drogą nam Łuczak nie może sobie jeszcze dać 
świetlicę, zwołała za tydzień zcbrs rady, a ponieważ przy tym zdarza 
n.ie, odnotowała jego termin w ka mu się i nie przyjść do pracy i od­
lendarzyku i od tej pory więcej się chodzić czasem od maszyny, to w ża­
nie po1rnzała. Interweniowaliśmy den sposób bazy akordowej ze swym 
kilkakrotnie, a Wydział Kult.. leSpołem wykonat nie 1 może. 
O§wiatowy przy Związku przyrze. 
kał, że nie zapomni o nas, Jednak 
że już szd6 miesięcy upłyn~ło od 
tego czasu i reżysera' wc!ąż nie roa. 
Fabryka na uroczystości „wypoźy 

cza" ze~poly artystyczne z innych 
zakładów. Może wreszcie Wydzi!lł 

Kult .. Oświat. przypomni sobie o 
nas i więcej się nam: zaintercsnje. 
przysyłajqc nowego reżysera.. 

Józef Oa.jdler 

korespondont ,,Głosu" z Ł. l~ab. 

Maszyn Jedw. 

Takich jak on, jest tutaj więcej i 
właśnie dla nich konieczny jest in­
struktor, który by czuwał nad nimi, 
wspomagał radą 1 wskazówką, kontro 
!ował stale wyniki ich pracy. 

Nowy kierownik oddziału powinien 
zwrócić na to uwagę i otwieraj~c sze 
roko dostęp dla przypływu nowych, 
młodych sił, winien zapewnić Im moż 
llwoścl zdobycia zawodu i opiekę. 

Trzeba opieką otoczyć rówmez 
starszych robotników. Tacy śrubow· 

nicy, jak tow. tow.: Kozulak, Chmie­
lewski i Przybylak, wykonujący oko· 
ło 120 oroc. bazy, sa nanrawde cen-

, Te wszystkie sprawy, drobne i du­
że, składały się dotychczas w sumie 
na trudności, z jakimi borykała się 

przędzalnia odpadkowa Zakładów im. 
Marchlewskiego. 

Te wszystkie trudności z chwilą, 

gdy oddział ten stał się wreszcie o­
środkiem zainteresowania dyrekcji, 
or!Janizacji partyjnej 1 rady zakłado­
wej, mogą i powiny zostać w jak naj 
szybszym czasie usunięte. 

Stanic się to zwłaszcza wtedy, gdy 
rówmcz w przędzalni odpadkowej 
wprowadzone zostaną w życie w ca­
l~) rozciągłości wytyczne tv Plenum 
KC PZPR. 

H. Sam 

• 
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Wielki rewolucjonista i budowniczy 
pań§tUJa ·§ocjali§tqczneqo 

~W'H"'@'ę= 

ł " 
W czwartą rocznicę śmierci ~ichała Kalinina 

m .. ···. r:·. 
!>:· 

tralnego partll w charakterze orlon 
ka. 

W czasie pierwszej wojny śwlato 
wej I rewolucji lutowej Michał Ka 
linin głosi wysunięte przez Lenina 
hasła rewolucyjne, wysoko dzierży 
bolszewicki sztandar intemacjona 
lizmu proletariackiego, występuje 
przeciwko socjal - szowinizmowi, 
mobilizując klasę robotniczą do wal 
ki przeciwko sam<"'1ladztwu. 

Pod kierownictwem Lenina i · Sta 
lina Michał Kalinin uczestniczy 
aktywnie w przygotowaniu i prze­
prowadzeniu Wielkiej Październiko 
wej Rewolucji Socjalistycznej, a po 
jej zwycięstwie staje się jednym z 
najwybitniejszych budowniczych i 
kierowników młodego państwa ra 
dzieckiego. 

Cztery lata temu, dnia 3 czerwca 30 marca 1919 roku na wniosek 
1946 roku, zmarł MICHAŁ KALI- Lenina następuje wybór Kalinina 
NIN, wielki rewolucjonista, wierny na stanowisko przewodniczącego 
towarzysz broni Lenina i Stalina., Wszecbrosyjskiego Centralnego Ko 
jeden z najaktywniejszych budowni mitetu Wykonawczego Rad. Michał 
czych i najwybitniejszych przywód Kalinin staje na czele państwa so­
ców partii bolszewickiej oraz kiero cjalistycznego. 
wników państwa radzieckiego. 
Całe swe życie poświęcił Kalinin W grudniu 1922 roku odbył się 

dy 7.SRB uważały Kałinina. m swe-1 Kalinina stanowi wspa.nla.ły wzór bo 
IO serdeczneg.o prayjaei:ela., wie.Ude- ha.terstwa W służbie naroou. Pło­
go naucrzyclela, mądrego lderownilta. mlenny pa.trlota.. Michał Kalinin 

W okresie Wielkiej Wojny Narodo wzbudza.I w serea.ch ludzi radziec­
wej Kalinin, mimo choroby, puco- kkh u~zu~ ~umy na.rodowej, śwła­
wal ofiarnie na sta.nowisku kierow- domośc w1elkJej roll pierwszego kra­
nika państwa radzie<i<kiego, poświę- ju socjalizmu w rozwoju lud7Jkośel 
caJąc wszystkie swe si1y sprawie or- na drooze postępu. 
ganizacji zwycięstwa nad niemiec- Mich1ll Kalinin głosił, że kardy-
kimi i japońskimi napastnikami. nalnym zadaniem naszej epoki w 
Płomienne wystąpienia Kalinina s~~bie postępu jest l!mocnieJJi!' so­

na. lamach prasy i przez !l'adi~. prze- c,Jallzmu I zbudowame konu~n~u. 
mówienia. do mas pracujących ~Io- Ca~e .sw~ burzliwe, bohaterskie zy'(lie 
skwy, Leningradu, Kujbyszewa, Gor p~więed temu szlachetnemu zada­
k1ego, Jarosłaiwla i Balrn, rczmo.wy ntu. 
z żolnierza.mi frontowymi wpajały „Żyjemy - mówił Kalinin - w 
w serca ludzi rao.zleckich niezłomną wielkiej epoce, kiedy rozpada się w 
wlMę w 2wycięstwo nad wrogiem. gruzy stary ustrój kapitallstyez.ny, a 

Pod kierownictwem genialnego na gruzach tych powstaije nowy u­
stratega i wielkiego wo.dza, Józefa strój komunistyczny''. 
Stalina, nuód radziecld odniósł Niestrudzona walka, jaką toozyl 
wspaniałe zwycięstwo w Wielkie,j Kalinin o wolność i szczęście mas 
Wojnie Narodowej. pracujących, zjednała mu powszech-

Dnia 24 czerwca 1945 roku na try- ną miłość w kraju radzieckim or~ 
bunie Mauzoleum Lenina, w czasie głęboki szacunek całej przodującej 
defilady zwycięstwa, u boku wiel- ludzkości. Naród radziecki czci pa­
kiego wodza komunizmu, Józefa Sta. mięć swego wielkiego syna, okryte­
łina, stał jego wierny towarzysz bro go chwałą. rewolucjonisty, wiernęgo 
ni, Michał Kalinin. Obydwaj z uczu- towarzysza broni Lenina i Stalina, I 
ciem (lumy i radości witali okrytą mądrego nauczy-Oiela, plomienne-;:o I 
chwałą Armię Radziecką. patrioty, nieugiętego bojownika o 

Całe życie i działalność Michała sprawę komunbmu. 

Fit 150 

Pomnik Władysława Orkana 

. , 

W dniu Swięta Ludowego został odsłonięty w Nowym Targu 
na Podhalu pomnik Władysława Orkana. 

Foto AR Zdzisław Wdowińskt 

walce 0 sprawę mas pracujących, pierwszy Wszechzwiązkowy Zjazd 
0 zwycięstwo komunizmu. w swej Rad, który prokl:unował powstanie 
działalności przebył on chlubną. dro ZSRR. Zjazd wysunął Michała Iia 
gę, poczynając od robotnika _ re- linina na stanowisko przewodniczą 
wolucjonisty, a kończąc na stano- cego Centralnego Komitetu Wyko 
wisku kierownika najwyższego or nawczego ZSRR. W stycT..niu l!lS8 
ganu państwowego pierwszego na roku pierwsza sesja Rady Najwy7. 
świecie państwa socjalistycznego. szej ZSRR w:vbi,era l\Iichała Kalini 

na na stanowisko przewodniczącego 
MICHAŁ KALININ urodził się 20 Prezydium Rad:v Najwyższej ZSRR. 

listopada 1875 roku w gubernii twer Przez 27 lat Michał Kalinin pia­
skiej (obecnie obwód kalininowski) stował 2 poświt>ceniem i ofiarnością. 
w rodzinie chłopa. Po ukończemu stanowisko kierownika najwy:i:szegc 
szkoły elementarnej w 1889 roku organu państwa rachieckiego, p-0-

W trosce o-wzrost aktywu wiejskiego 
Na . . 

marginesie 
wyjeżdża do Petersburga w poszu- święc.a.Jąc wseystkie solły dla dobra Sprawa kadr, - to siprawa wszy.st 
kiwaniu zarobku. Pracuje w szeregu ojczyzny sooja.listycznej, praeując kich ocganirlacji partY'jnych, w~y,;;t­
fabryk, początkowo jako uczeri, na nad umocmieniem sojuS7JU między ro kich członków Partit Realizując wy 
stępnie jako tokarz - metalowiec. botnikaml, chfopami i inteligencją, tycrzne IV Plenum KC PZPR, 
Jednocześnie uczęszcza do szkoły nad zacieśnieniem więzów przy.jaźni wszyscy członkowie Parth musza rzro 
wieczorowej i całe noce spędza nad między narada.mi Zwią!llku R'3:d'Łiec- cz.umieć ich istotny sens. Trzeba 'zro-
książką. kiego. cz.umieć, że walka o kadry, o wycho-

Juz w tym okresie Kalinin bierze Prz.ez całe swe życłe Mfoha.ł Ka.li· wanie i przygotowanie rezerw kadr 
udział w pracy nielegalnych robo nln był wiernym u~em t towa- dla aparatu partyjnego, przemysłu, 
tniczych kółek rewolucyjnych, stu rzyszem broni. współpraeownildem I górnictwa, rolnictwa i t, p., to wal­
diuje literaturę marksistowską, sta p:rzyjadlelem Lenina i Stalina, Mi- ka o realizację Planu G-letniego, to 
je się aktywnym członkiem założo chał Kalinin walczył bezustannie I walka o przyspieszenie budowy so­
nego przez Lenina „Związku Walki niezmordowanie przeciwki> wrogom cjalizmu w Polsce. 
Ił W:vzwolenic Klasy Robotniczej". par.tii i narod~, wa.lczył o trium! Ie- Wyszukiwanie tys~ę<:y ludzi ~dol-

W roku 1889 Kalinin zostaje a- nltuzmu. Nalezal on do kl~o'!ll~C'ZC- nych, uczciwych i zwiącz.anych cz. na­
resztowany i po 10 miesiącach wię go trzonu !Pa.l'tii • bols~wiclue<J, na I mi klasowo, wychowanie ich, srz.ko­
zienia zesłanv na Kaukaz. W Tytli lttóreg!' ~ele po smlerci ~enina sta lenie i wysuwanie ich na po.szoze­
sie spotyka się z Józefem Stalinem, nąl Wl!>lk1 ikOlllt~un.tor d11J1eł~ Leni- gólne -odcinki p.racy według ich u­
z którym współpracuje przY tworze na, Jo~ef Stahn . . . Poczyn~J~C od roolnień i kiwa'lifikaoj•i, a po wysu­
niu ·organizacji socjal - demokra- XIV ZJazd.U pai;ti; (~rudClJ!en 1.925 nięciu dalsze podnosren:ie ich po­
t:vczn:vch. rokiU) Michał KaJmm Jest członkmm rl:iomu polityc.znego i kwalifikacj.i za 

Kalinin jest stale prześladowany Biur.a Politycznego KC WK~(b), wodowych, jest x.adaniem, stojącym 
przez satrapów carskich. W okresie Michał K31Linin beq;usli8Jnn1e i nłe- prred wszystkimi organtta,c,jami par 
od roku 1889 do 1916 aresztowano strudzenie pracował nad sobą., był tyjnymi 
go 14 razy, wtrącano do więzienia, Jednym z naa"bairdziej _wyksz~l~- T.meba przy tym pamiętać że spra 
k ł · Mi o to kroczy nych lud2ll naszych czasow, wybitnie . . ' 

arano zes amem. m , utalentowanym propagatorem idei w~-~r-; to zada~e me tylko na 
on nieugięcie ciernistą i chlubną mar'ksizmu _ lenimzmu, zdolnym pu dZJS 1 .jutro, to za.da:me ~a całe Iata. 
drogą zawodowego rewolucjonisty. blieystą, płomiennym agita.torem ~danie to, obok w:ieliu mr.iych, st~-

W okresie pierwszej rewolucji ro- . ' Jącyob przed org.a1U2a0Jarru party;-
syjskiej 1905 roku, a następnie- W oJu:esle Poik?J?weg.o b~owni- nym], musi wlęc być omawiane i re-
reakcji stołypinowskiej, Kalinin ctwa Mieh.ał Ka:lll111D • r-Ol'llwi~ nie- ałLzowane każdego <linia. 
występuje jako wiemy współbojo- strudzoną 1 • owooną d~ałaln~c ~ ce Ca:y wsrz.yscy crzłonkowie naszej 
wnik Lenina i Stalina, wa.leząc nie lu wzmOCDllenia pot~p radzieckiego Partii tak tZJrOllJUmieli to rziagadnienie? 
ugięcie przeciwko caratowi. ustroju sp~ecznego !l państwowego, 

W okresie nowego wzrostu fali kroc~ w pierwszych Si're!~ b~-
1 · · K li · · · · jo\~·mków o uprzemysłOW!łeDJe kraJU Na odprawie 

skierniewickiego aktywu 

narady aktywu 
pr:zyswoili sobie materiałów, publi­
kowany<:h w prasie partyjnej w 
zwią'Zk:u z IV Plenum. 

I to właśruie sprawiło, że na od­
prarwle aktywu skierniewi-ckiego po­
ruszono szereg czagadnień wawych i 
Jstotnych, o których winno się mó­
wić, lee.z mimo to w bardzo małym 
stopniu omawiano spra'Wę 1-a.rndni­
cr.ą: jak skierniewicka organizacja 
partyjna ma zrealiz01wać wytyczne 
IV Plenum KC PZPR na swrh.., t~­
renie. 

Wieś także czeka 

„ · na kadry 
Druga p.rzyozyna nlewłaśc1wei;io 

przebiegu dysimsji, to 11:bylnie za· 
sklepienie się wokół zagadnień swe­
go podwórka. TowarzyszP. z pow. 
skierniewickiego scz:czególn!e ze wsi. 
sądizą, że sprarwa kadr nie je.sit .spra­
wą pa,lącą, bo prv.ecicż wse.ystkie 
stanowiska, np. w gminnej spółdziel 
ni są obsadzone, a jeżeli które z n'ich 
zostanie zwolnione. rzekomo czeka 
na nie nawet kilku odpowiednich 
kandydaitów. Kadry nam są potrzeb­
ne, powledrz;ial np. tow. Kopeć w dy­
skusji, tylko w praemyśle, gór­
n~ctwie, hutnictwie i t. p. 

rewo ucyJneJ.. a n_i? rozw1Ja wie-

1 

i kolek.tyw.iza.cj rolnictwa, 0 soojali-
lostr~nną dz1ałalnosc . par~yjną .1:1a styczną. przebuaOIWę wszystkich d7Jie 
tereme kas chorycJ: 1 związków z.~ d · · cla społemeństwa radziec­
wodo.wych; uczestmczy w kampann kf e:o zy 
wyborczej do IV Dumy Państwo- _ · • . 
wei · pomaga w stwonenin cazety Sc1sła więz łąc.zyła Michała Kal1-
„Pr~wda". nina z lud~m. W_ ~ie swych Iic~-

Praska konferencja SDPRR (sty nreh podróży ~.edził. on wszystkie 
czeń 1912) wybiera Michała Kalini niemal zalk3liiki nieznuerzcmego kra­
na na kandydata do Komitetu Cen Ju radzieclkiego, 

Ale prczeciei nie mniej i>otnebne 
są nam kadry w roinfotwie. Wieś na 
sza kiroozy do soc:}a!l.9nu. Powstają 
nowe spółdzielnie produkcyjne, o­
środki maS1Z.ynowe państ\vl)we i spół 
dzielcze, powstadą liczne ośrodki kul 

Na odprawie skierniewickiego ak- tural110 _ oświatowe na wsi. buduje 
tywu partyjnego, pośwlęconeó omó- się srz;koły, żłobki i praedmkola . W 
w:i.eniu i sposobom realizacji wytyCIL Planie 6-letnim nastąpi potężna re­
nych IV Plenum KC PZPR, mimo, wolucja w naszej dotychczas jeszcze 
że sekretarz KW tow. Klubiciti w cz.acofanej gosipoda·rce rolnej drz:ięki 
swym referacie omówił dokładnie i rzmechanizowa.nfu uprawy ziemi i 
obszernde rl:agadruie:nie polityk.i kadr podn'iesieniu wydajności prze<z sito• 
li. zadani.a, stojące przed organiriacja- sowan!ie właściwego plodmmianu i 
mi partyjnymi - to rro•gadndenie nalWQŻenia. 
kadr nie rw.alaczło odpowiedniego od- Czy nie najwyższy już C0alł pomy-
dźwięku w dy1SkusjJ. · śleć i> przygotowaniu ogromnej ka-
~Y świadcrzy ito o tym, że towa· dry agronom6w, inst!l'uktorów rol­

rzy.sze z powl.iatu skierniewickiego nych, mechaników, traktorzystów, 

partyjnegQ w Skierniewicach 
kowo mały jescz.cze odsetek de.ieci ro­
botników rolnych oracz. chłopów ma­
ło i średnfowlnych uc;z;y się w szko· 
łach zawodowych, w Slllkołach ogól­
nokształcącyoh i na wyższych uczel­
niach. O tym niestety towarzy&z.e w 
dyskusji 'Zapomnieli. 

Weźmy apairat gminnych spółdrz.iel 
ni. Mimo, że etaty są obsadzone i 
mimo iż rrzekoimo na każdy zwolnio­
ny etat czeka kilku kandydatów, to 
jednak i tutaj w gruncie r,ze~y do­
tkliwie daje się .nam we znaki brak 
kadr. · 

T-0w·. Gręda i tow. Lewandowski 
mówiąc o złej pracy gminnych sipół­
dziielń, słusznie stwierdrz:ili, że nie­
które e: nich swymi niewłaściwymi 
posunięciami, zraziły chłopów do 
spółdzielcz.oścL 

I mimo to - nie próbowancl cz.na­
leźć środków rzaradczych. ażeby zło 
usunąć - przez odpowiednie wycho 
walllie i dobór kadr spółdziefozych. 

Troska o kadry partyjne 
Przebieg dyiskusdi wykazał, że prze 

de wse:ysitkim na.leży przygotować 
kadry partyjne, które potrafią wy­
cbow3/Wczo oddziaływać zarówno na 
cilonków partii jak i na bezpartyj­
nych, a tym samym realizować wy­
tyC!Zile IV Plenum KC PZPR. 

Za przykład można wziąć nawet 
wspomndanych już towarzyszy Grę­
dę i Lewandowskiego. Bezgranicznie 
oddani Partii, młodzi, energiC1Zni i 
pełni entuzjazmu w pracy, nie do­
cendają jednak możliwości jakie da­
je praca wychowawcza, uważając, że 
wszystkich za wsriySitkie pre:ewinie...I 
ni.a należy karać i to surowo kairać, 
nie w1nikając 'ZUpeła}ie w żródiła tych 
;przewtl:nie11. 

To~. Grędia powiedrl.iał m. in. w I 
dyskuSJji: „Wszystkich towarzy&iy, 
kiómy nie przychodrz.ą na szkolenie 
parlytine, trrz.eba surowo u.karać". 

Nie mówił natomiast, nic o tym, że 
n~eży posługiJwać s.ię metodą oie:rpli 
wego rt:bumacriema towarzY$WIIl rz.na­
czeiruia S<Lkolenia drla Pal'ffi!ir, Państwa 
i d~a niOh samych. 

Prrz;yczyną tego braku zrozumienia 
jest fakt, że tow. Gręda sam nie 
przeszedł pnzes<Zkolenia partyjnego i 
wielu spraw jeszcze nie rozumie. 
Z tego powodu napotyka na wiele 
trudności w pracy na stanowisku se 
kretarna KG, mimo chęci do pracy i 
zdrowego irnsty.nktu klasowego. 

O toczony opieką i przesrzkolony 
będz'ie na pewno dobrym sekreta­
rzem KG, a w PI"IZYSrzłośoi. nawet mo 
że być aktywistą na szerszą skalę. 

Podobnych tow<lrzy.szy rokujących 
wielkie nadtleje choć i~cze nie 
przeszkolony0h jest na terenie po­
w'ia'tu slderniewickiego o wiele wię­
ce<j. Jednak ich się nie dostrzega. i 
nikt się nimi należycie nie za1jmuje. 
Komitety Gminne ich nie szukają, a 
instruktOTZY KP jak się wyraa;U I se 
kretarz KP tow. Walczak, ogranicza 
ją się w swej p~a.cy w terenie do 
zbierania wiadomości, nie wykazując 
zbyt wielkiej a-oski o wyciąganie, u­
ruchamianie, szkolenie kadr. 

AnallzuJąc prrebieg odprawy 
aktywu pi>wl~u skierniewickie­
go, nie można nie wyrazić oba.wy, 
czy aktyw ten będzie zdolny prze 
nieść w sposób dokładny I twór­
czy wytyczne IV Plenum KC 
PZPR do '\11.'"Szystkich dołowYCh 

organfaacii w terenie oraz zmobl· 
lizowa.ć masy członki>wskie wo­
kól za;gadni.enia kadr. 

Wyda.je się, ze trzeba będzie 

raz jeszcze sprawy te omówić I 
przea.na.M~wać z towarzysrzami. 
którzy będą obSlugiwali odpra­
wy aktywów gminnych i zebra­
nia oo-gani:zacji gromadzldeh, 

tralnego oraz do biura rosyjskiego Miliony ludzi raidzieclkli.eh widzia­
KC, na czele którego stoi Józef Sta ły go w milastach, wsi~h. aułach, 
lin. Jesienią. 1913 roku, na naradzie kiszlakach·. W jego gabinec~ w Mo· 
KC SDPRR (b) z działaczami partyj skwie morima było comaenme spot­
nymi w Poroninie, dokooptowano kać :robotników, chłopów i pr.zedsta­
Micha.ła Kalinina do Komitetu Cen wlclieli inteligenoji. Wszystkie naro-

nie doceniaiją. znaczenia problemu rachmistrzów dla spółdzielni produk -----------------==­
-----------------------------.:,kadr. ~czyn tego niepokojącego cyjnych, kierowników świetlic, nau-

Bulwar nadrzeczny w Jarosła.wllu. Foto Sm 

Na wysokim, stromym brzegu 
Wołgi leży jedno z najstarszych 
miast 1osyjskich - Jaroslawl. Za· 
łożone w r. 1024 przez· wł?.dcę Ru­
si - Jarosława Mądrego, miasto 
to zachowało po dziś dzień wiele 
historycznych pamiątek, świad­
czących o chlubnej przeszłości na 
rodu rosyjskiego. 

W pobliżu potężnych gmachów 
kombinatu włókieniczcgo „Czer­
wony Perekop'" wznosi się nie­
wielki pagórek, norizący starodaw­
ną nazwę „Góry Tugowef. Z tego 
to pagó:rika miesrzkańcy Ja.rosła.wan 
odoierali w .KIIl w. zaciete ataki 

hord mongolskiego chana, Batyja, 
Po przeprawieniu się przez do­

pływ Wołgi - Korostl, trafiamy 
do centrum miasta, pod mury sta 
rożytnego klasztoru Spasskiego. 
Tu, w r. 1795, odnaleziono jedyny 
zachowany egzemplarz „Słowa o 
pułku Igora" - pomnikowego po­
em&.tu staroruskiej literatury. 
Jarosławl słynie jednak „ie tyl-

1<'l ze swych zabytkĆ'w. Znani są 
w całym kraju i cieszą się po­
wszechnym szacunkiem jego lu· 
dzie: majstrowie fabryczni, nowa­
torzy produkcji, pracownicy naµ­
ki. kulłurv i sztuki: wvrobv fa-

1Jjarw.iska na1leży doszukiwać się ra- czycieli, a prude wszystkim pracow 
cu.ej gdicie !indziej. Zagadnienie to ników aparatu partyjnego? 
jest im po prostu jesrzcze za mało Również szybko rozbudowujący 
iz:nane, a crz;ęsto meiz:rozumiałe. Swlad się w Polsce Ludowej przemysł wy­
ezy to o tym, rże towarzysze przed maga tysięcy nowych fachO'WCów, 
odprawą aktywu, rue Q;a.poznali się cz. których poważny odsetek musi dać 
teklS'tem referaitu tow. Bienuta ~ nie I wieś. Wiemy natomia'SI:, że stosun-

································································································ f I 

lMiasto nad Wo/gąl 
; ................................................................................................ 

bryk jarosławlskich zdobyły so­
bie w ZSRR zasłużoną sławę. 

W kopalniach Zagłębia Doniec· 
kiego pracują potężne kombajny 
węglowe-cudowne maszyny, któ­
re jednocześnie podcinają warstwę 
węgla, rozłupują go na drobniej. 
sze kawałki I odrzucają. na tran­
sporter. Niemniejszy podziw, niż 
kombajn wywołuje cienka, ela­
styczna taśma transportera, wy­
trzymująca olbrzymie obciąźen'ie. 

Jarosławl·- ·· I - z uśmiechem 
powiada maszynista kombajnu, 
wskazując taśmę. 

W ZSRR znane są powszechnie, 
zarówno jarosławlskie silniki o na 
pędzie elektrycznym, jak dosko­
nałe śniegowce damskie, konser· 
wy rybne i obrabiarki, tkaniny 
lniane, meble i la~ie!l', obuwie skó 
rzane i wyroby azbestowe. Przed 
17 latv dokonano słvnneqo orze-

jazdu samochodami przez pustynię 
Kara-Kum; wszystkie samochody 
zaopatrzone były w opony z wol­
żańsldego kauczuku, wyproduko­
wane w Jaroslawlskiej Fabryce 
Opon. ' 

W sierpniu 1949 r., podczas gdy 
w Moskwie odbywała się Wszech 
związkowa Konferencja Obrońców 
Pokoju, załoga odznaczonej Orde 
rem Lenina Fabryki Opon Samo­
chodowych zameldowała o wyko· 
naniu planu pięcioletniego w cią­
gu 3 lat i 8 miesięcy. W'iele przed 
siębiorstw Jarosławla zakończyło 
wykonanie planu 5-letniego na 
dzień 21 grudnia 1949 r. - clzień 
70 rocznicy urodzin Józefa Sta· 
lina. 

Aleksy Bykow, przewodniczący 
Miejskiej Rady Delegatów, opo­
wiada: 

„Mamv doskonałv teatr. o naJ· 

Gmach teatru dramałycznego Im. Wołkowa w Jarosławiu. Foto SIB 

starszych w Rosji tradycjach. W 
roku bieżącym teatr nasz będzie 
obchodził 200-lecie swego istnie­
nia. W roku ubiegłym powstał te­
atr komedii muzycznej. Jarosław! 
ma pięć kin i 28 klubów. W pięciu 
wyższych zakładach naukowych, 
66 szkołach siedmio- i dziesięcio­
letnich, w 18 szkołach rzemieślni­
czych i przysposobienia zawodo­
,··ego uczą się dziesiątki tysięcy 
osób. 
Jarosław! posiada 80 bogato ~ 

posażonych bibliotek: same t}'lko 
biblioteki związków zawodowych 
liczą ponad 600 tvs. tomów. Jaro-

slawlski oddział Wszechzwiązko· 
wego Towarzystw!'- Krzewienia 
Wiedzy Politycznej l Nauki stwo­
rzył 24 stałe lektoraty. W ciągu 
ostatnich 4 lat obwodowe wydaw­
nictwo państwowe wydało ponad 
300 pozycji książkowych w łącz­
nym nakładzie 2,5 miliona egzem­
plarzy. Owocnie pracuje miejsco­
wy oddzhł Związku Pisarzy Ra­
dzieckich, zrze~zający liczną gru­
pę pisarzy i poetów", 
Pełnią życia żyje dziś starodaw­

ny gród nadwołżański, ważny o­
środek orzemvsłowv i kulturalny 
RS.FRR. 
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Kronika Pabianic 
W AZNIEJSZE TELEFONY: 

'Przed zakończeniem _akcji zbierania podpisów Dzisiaj uroczyste posiedzenie 
Miejskiego Komitetu Obrońców Pokoju 

z ok_azji ~akończ~n}a a·h.-. I 
cji zbierania p-0dp1sow pod 
Apelem Sztokholmskim, od· 
bedzie się w dniu dzisiej· 
szym, to jest w pią.tek, dnia 

Komitet PZPR: 
4 - Sekretariat 

289 - I sekretarz 
415 -. Il sekretarz 

O - Straż Pożarna 

pod Apelen;i Sztohholn1.ski ... 

6 - Kom. „Służby Polsce" 
23 - PZPB 
63' - Komisariat M. O. 
66 - Zarząd Miejski 
91 - Dworzec Kolejowy 

112 - PCK 
143 - Zarząd Miejski ZMP 
213 - Telegraf 
215 - Pogotowie PCK. 

KINA: 
Kino .,POLONIA" - krótko­

metrażówki radzieckie: „Ar­
changielskoje", „Ciepłe jezio-
1·a", „Przygody Chico" oraz 
,,O tytuł' mistrza". 

* • • 
Kino „Robotnik" wyświetla 

film produkcil czeskie! p.t. „Kło 
poty rderenta Trziszki". 

Redakcja „Głosu Pabianic": 
ArmH Czerwonej 19," tel. 287 

Ob. 
Dyonizy 
przypomina 

W sprawie parku 
im. J. Słowackiego 
Ob. Dyonizy poruszył przed ja­

kimś czasem kilka spraw związa­
nych z reprezentacyjnym ogro­
dem naszego miasta - z parkiem 
im. Juliusza Słowackiego. Park 
ten, znajdujący się tuż przy Zam 
ku, ściąga w każde słoneczne po­
południe wielu obywateli nasze­
go miasta pragnących tu spocząć 
po pracy. poczytać e:azetę, ksi:;iż­

kę, opalić s i ę w słońcu, lub też 
odpocząć w cieniu~ 

Park ten posiada jednak.kilka 
braków, na które już kiedyś wska 
zywaliśmy. W całej lewobrzeżnej 
części parku w roku bieżącym nie 
postawiono ani jednej ławki (wy­
jąwszy ławki w ogródku jorda­
nowskim), a przecież i w tej czę­
ści parku są piękne a1eje, i tu 
można by przyjemnie spocząć po 
trudach dnia. Wobec braku ła-

. wek ta część parku jest słabiej uczę 
szczana i to tylko przez przygod­
nych spacerowiczów. 

Kiedy indziej ob. Dyonizy zwra 
cał uwagę, że w parku znajdują 
się żelazne słupy pod przewody 
elektryczne, pięknie pomalowane 
i w dobrym stanie. Jak dotąd nie 
pomyślano o wykorzystaniu tych 
słupów i założeniu przewodów elek 
trycznych, a jesteśmy pewni, że 
w godzinach wieczornych, szczegół 
nie latem park cieszyłby się powo 
dzeniem. 

Czy to naprawdę tak trudno za­
łożyć kilkanaście lamp i udostęp­
nić obywatelom naszego miasta 
korzystanie z parku w godzinach 
wieczornych? Jak dotąd istnieje 
bowiem surowy zakaz korzystania 
z parku o zmroku. 

I na koniec jeszcze jedna uwa­
ga, dotycząca parku im. Juliusza 
Słowackiego. Należy tu jak naj­
prędzej zainstalować kilka koszy 
na śmieci i papiery. 

Akcja zbierania podpisó;w pod A­
ptlem Sztokholmskim dobiegła już 
w Pabianicach końca. Półmiesięcz­
ny okres od powołania Obwodo­
wych Komitetów Obrońców Poko­
ju do chwili obecnej odzwierciedlił 
niezłomną wolę mieszkańców Paoi-1-
nic, oddania wszystkich sił dla wal­
ki o pokój. Podpisywanie Apelu 
Sztokholmskiego odbywało się .spon 
tanicznie i na ogół nie było wypad. 
ków odmowy złożenia podpisu pod 
historycznym apelem. Liczne wypo­
wiedzi i rozmowy obywateli Pabia­
nic, prowadzone z trójkami aktywi-

Wznowienie prac 
kanalizacyjnych 
przy ul. Pułaskiego 

Obok prac kanalizacyjnych przy 
burzowcu prowadzone są w śród 
mieściu jeszcze inne prace kanali­
zacyjne, a mianowicie przy ul. Pu 
łaskiego. Prace te po dłuższej prz~r 
wie zostały wreszcie wznowione. 
Obecnie kana! doprowadzono już 
do szkoły podstawowej TPD (daw 
na szkoła Nr 12). 

Obok robót kanalizacyjnych 
przeprowadzone zostały ostatnio 
przy ul. Pułaskiego prace nad na­
prawą nawierzchni. Uszkodzoną 
ostatnimi robotami kostkę wy­
mieniono w niektórych miejscach 
na nową. Powitają to ze szczegól 
nym zadowoleniem rowerzyści i 
motocykliści, gdyż nawierzchnia 
ul. Pułaskiego pozostawiała osta­
tnio wiele do życzenia. (rt) 

Polewaczka winna cząściei 
kursować 

w dni chłodne 
Pabianiczanie z zadowoleniem 

powitali wiadomość, że polewacz­
Ka straży ogniowej codziennie w 
godzinach rannych przejeżdża 
wzdłuż głównych ulic naszego mia 
sta i skrapia je wodą. Szczegól­
nie przydaje się to w upalne dni, 
jak również w dni wietrzne. kiedy 
kurz brudzi oczy przechodniów. 

Częstsze przejazdy polewaczki 
właśnie w te dni, kiedy się moc­
no na skutek wiatru kurzy, były 
by bardzo wskazane. Kurz jest 
po ostatnich robotach kanalizacyj 
nych prawdziwą plagą ul. Armii 
Czerwonej; w czasie wiatru wzno 
szą się go tutaj całe kłęby. Sy­
tuacja ta ulegnie zapewne popra 
wie dopiero po ułożeniu dawno 
już zapowiadanej nawierzchni 
szlachetnej, dopóki jednak na­
wierzchni tej się nie układa, pole 
waczka w dniach szczególnie 
wietrznych przydałaby się bardzo. 

~rt) 

Auto bez dozoru 
Przy ul. Partyzanckiej 56 mie­

ści się część budynków Starostwa 
Powiatowego w Łasku, a między 
innymi gabinet lekarza powiato­
wego. W pobliskich garażach znaj 
dujących się przy szkole Nr 9 ga 
rażujc zwykle sanitarka tego le­
karza. Dnia 30 maja byłem świad 
kiem, jak do auta stojącego bez 
dozoru przed garażem w czasie 
przerwy weszli chłopcy z pobli­
sklej szkoły. Jeden z nich zapu­
ścił nawet na chwilę motor(!), in­
ni wchodzili do środka, przepy­
chali auto z miejsca na miejsce 
itd. Nikt się tym nie zaintereso­
wał. ani ze Starostwa, ani 'lt władz 
szkolnych - a wydaje mi się, że 
dalsza taka zabawa mogła się skoń 
czyć nieszczęśliwie. 

Czyż możr1a zostawiać tak sa­
mochód bez dozoru, t:>:m bardziej 
samochód sanitarny 

H. R. 
czytelnik ,Głosu" 

(nazwisko znane redakcji) 

, 568 kas zapomoeowo-pożyczkowych . 
w Państwowych Gospodarstwach Rolnych 

W końcu ubiegłego i na po-I rozwój kas zapomogowo-pożycz 
czątku bieżącego roku nastąpił kowych oraz na bezzwrotne za­
znaczuy wzrost sieci pracowni- pomogi dla robotników i pra­
czych kas zapomogowo-pożycz.- cewników rolnych wyasygnowa 
kÓwych w Państwowych Gospo- no ok. 102 mil. zł„ a w tym i·o­
darstwach Rolnych, czego dowo ku przeznaczono na ten sam cel 
dem jest zorganizowanie 568 ponad 173 mil. zł. Niezależnie 
kas, zrzeszających ponad 22 tys. od tego, każdy zespół PGR może 
członków. przeznaczyć 8 proc. z funduszu 

Kasy te cieszą się dużym u- a,kcji socjalnej na zapomogi i 
znaniem wśród robotników i inne formy pomocy materialnej 
pracowników rolnych, którzy dla pracowników, zatrudnio­
korzystają z bezzwrotnych za nych w tych zespołach. 
P.Omóg i pozyczek. kró~kotermi- Do końca br. kasy zapomogo· 
;nowych. Z~p.omog1 udzielane są wo-pożyczkowe będą, zorganizo-
do wysokosc1 15 tys. zł. po zao- . 
piniowaniu wniosku przez rolną wane we wszystkich zespołach 
rade zakładową. W ub. roku 11a PGR. 

stów pokojowych, świadczą o głę- szym mieście 36,265 podpisów. 
bok.im zrozumieniu prowadzonej wał Miejski Komitet Obrońców Poko­
ki, której celem jest zabezpieczenie jtt zaprowadził stałe godziny urzędo 
spokojnej, twórczej pracy milionom wania w gmachu Zarządu Miejskie 
ludzi. go codziennie od godz. 8 - 21. Od 

Praca komitetów obwodowych, dnia 15 maja zapro;wadzone zostały 
blokowych, ulicznych i samych „tró stałe dyżury komitetów obwodo­
jek" zbierających podpisy, stała na wych i ulicznych. Pozwoliło to na 
ogół na wysokim poziomie i spełni- szybkie .korygowanie spostrzeżo­
ła swe zadanie. Cztery komitety nych niedociągnięć i braków. Po za 
obwodowe odbyły zebrania, na któ kończeniu akcji tj. po dniu 21 mdja 
rych utworzone zostały blokowe i do Komitetu Obrońców Pokoju zgła 
uliczne komitety obrońcó;w pokoju szali się jeszcze wszyscy ci, którzy 
w liczbie 51. Komitety blokowe, u- nie byli obecni w swych mieszka­
liczne wyłoniły ogółem 245 „trójek", niach w czasie, kiedy „trójki" •>b· 
które zajęły się zbieraniem podpi- chodziły rejony. Są to głównie urlo­
sów, odwiedzają~ obywateli miasta powicze, powracający z wczasów. 
w ich mieszkaniach. W dniu 16 ma To głębokie poczucie odpowie­
ja pierwsze „trójki" przystąpiły do dzialności, jakie ciąży na wszyst­
pracy. kich ludziach miłujących pokój i z 
Największe nasilenie przybrała własnych płynące chęci natychmia­

akcja w dniu 18 maja. do którego I sto.we zgłaszanie się celem złożenia 
to dnia zebrano 22,879 podpisów. podpisu pod Apelem światowego 
Akcję zbierania podpisów ~ak01icz9 Komitetu Obrońców Pokoju, daje 
no ostatecznie dnia 21 maja o godz. wiarę w poczucie naszych sił. daje 
12-ej. Do chwili tej zebrano w na- pewność, że prawda jest po naszej 

stronie, że prawda ta zwyc1ęzy. 
Mrzonki podżegaczy wojennych \la­
potkają na nieustępliwą wolę mi­
lionów prostych ludzi całego świata, 
broniących pokoju, spokojnego ży­
cia, warunków dla pracy nad ugran 
towa.niem dobrobyfu i sprawiedliwe 
ści. 

Pabianice, składając pod Apelem 
Sztokholmskim około 37.000 podp:­
só~ dały pełny wyraz nieugiętej 

woli walki o pokój. Mieszkańcy na­
szego miasta z klasą robotniczą na 
czele nie poprzestaną na złożeniu 
podpisu i walkę o pokój prowadzić 
będą niestrudzenie w dalszym ciągu 
na każdym kroku .i we wszystkich 
dziedzinach życia. Główną bronią 
robotników pabianickich w te) wal­
ce będzie ich wkład w wykon .. mie 
planów produkcyjnych i realiz011:ja 
Planu Sześcioletniego uczciwą i su 
mienną pracą. 

F. S. 

2 czerwca, w sali teatralnej 
PZPB, przy ulicy Traugutta 
Nr. 4 - uroczyste posied'ze 
nie Mjejskiego Komi1etu O­
brońców Pokoju. 

W programie posiedzenia 
przewidziany jest referat 
sprawozdawczy z dotychcza 
·o\vej działalności. ustalenie 
wytyczny.ch dalszej pracy i 
dyskusja. Posiedzenie zakoń 
czone będzie bogatą częścią 
artystyczną. 

Miiiejski Komitet Obroń­
ców Pokoju prosi o udział 
w posiedzeniu członków 
wszystkich komitetów poko 
ju z terenu miasta oraz 
uczestn;ikó\V „1trójek poko· 

ju". . 
Początek uroczystego p0>­

siedzenia o god'zinie 18,39. 
H. 

SzholnictH'o zawodowe Pabianic l' 

u p·rogu nowego etapu 
Rękojmią realizacji Planu 6-1 czą conajmnie.i 4 klasy szkoły o- I przy ulicy ks. Piotra Skargi oraz I w szkołach, w których pobie 
letniego i tych wszystkich zadań, gólnokształcąccj. technikum handlowe. Niezależ ra :oię naukę. W zw1ązku z tym, 
które plan ten stawia nam do Drugi stopiet1 stanowić będą nie od kgo, powstanie sieć wszystkie szkoły zawodowe p-0 
wyk:mania, będzie między inny- zasadniczeszkoly zawodowe, któ zasadniczych szkól zawodowych siadać będ'ą własne pracownie. 
mi reorganizacja szkolnictwa zawo rych za~ani-em będzie szkolenie w zakresie przemysłu i rzemiosła. W ramach nowego ustroju 
dowego, która już od nowego podstawowej masy robotników Innowacją w szkolnictwie za- szkolnictwa zawodowego, szkoły 
roku szkolnego obejmie swym i pracowników kwalifikowanych, wodowym bedzi.e zdawanie egza naszego miasta mają przed! sotbą 
zasięgiem wszvstkic szkoły za- wsz<:'lkich soccjalności zawodo- minów nie tak, jak dotychczas, naprawdę piękną przyszłość, 
wodowe w Polsce. Reorganiza~ \Vych. w Izbach Rzemieślniczych, lecz (F. S.) 
cja ta umożliwi naszej młodzie · Do \daśdwvch szkół zawodo­
ży, a nawet nalożv na młodzież \\'YCh przyjmo\vani będą ucznio 
obowi:Jzek szkolenia zawodowe~ wie, którzy ukoriczvli siedem 
go, otworzv przed młodzieżą klas szkolv ogólnokształcacej 
pełne możliwości specjalizowa- stopnia podstawowego, Dla kan 
nia się w 'wybranym i ulubionym dydat6w o n i ższym przygotowa 
zawodzie. Dot~·chczaso\\·e formy niU organizowane będą kursy 
szkolenia ... zawodowego, tych przygotowawcze. 
wszystkich zada(! nic spełniały. Wreszcie trzeci stopier'i slano 

Reforma szkolnictwa zawodo- wić będzie tcchnikum .• zawodowe. 
wego obejmie ró\rnież Pabiani~ Czas trwania nauki w technikum 
ce. Miasfo na::>ZC', posiada ją ce \\'ynos1ć będzie od trzech do pię 
dziesiatki d11żych zakładów prze ci.Lr lat, nauka obejmować hę~ 
mysłowych i setki mniejszych za <lzie specjalizację, wiadomości 
kładów i warsztatów, otrzyma teoretyczne, zawodowe i ogólne o­
pelne warunki dla umożliwienia raz szkol<'nie prakt)czne. Ukori 
młodzieży potrzebnego wykształ czenie technikum da je prawo 
cenia zawod·owego. Młodzież pa wstępu do uczelni wyższych. 
biaoid<a chętnie garnie się do Ocl noweg;) roku szkolnego 
nauki. Niezależnie ()d tego, do powstanie w Pabianicach nowe 
Pabianic przybywri ja na naukę tech;1ikum gastronomiczne, któ 
dzieci chlop3lde z bliższych i da1l re mie~cić się będzie w gmachu 
szych okolic. Is tniej:we w na - obecnej Publicznej Sredni-cj 
szym mieście szkoły zawodowe Szkoły Zawodo\vej, przy ulicy 
posiadają często pięćdziesiąt, Wandy Wasik'wskiej. Technikum 
:i niekiedy i więcej procent ucz to przygotowywać będzie przy 
niów, pochodzących ·ze wsi. Mło szłych kierowników domów wy 
dzież ta otrzyma troskliwszą je ooczynko\vych, sanatoriów, sto 
szcze, niż dotychczas opiekę, łówek itp. Technikum gastrono-
lepsze, niż dotvchczas warunki mierne prowadzić bedzie w mie 
d'o nauki ogólnej i za\vodowej, ście własnn stołówke dla mie­
a co za tym idzie, lepsze przy szkańców Pabianic. W tym sa 
gotowanie do zawodu. Reforma Il mym gmachu przv ulicy Wandy 
szkolnictwa zawodowego prze- Wasilewskiej istnieć będzie 
widu ie utworzenie trzech stopni j szkoła zawoclo\va z wyclziCJłami: 
~tkół zawodowych dl~ młodzie- I eleldrotechnicznyr:n, ~astronom i~ 
zy. Pierwszym stopmem będą cznym i kraw1eck1m. Szkoła 
szkoły przysposobien!.a zawodo ' otrzyma nowocześnie urządzona 
weg~, w których czas nauk~ v.:y I p!acownie we wszys_tkic!1. ;y~h 
nosie bedzie od 5 do 11 m1es1ę k1erttnkach. Warto ponkreslic, ze 
cy. Program ty1,;h szkół, głównie szkoła zawodowa w Pabiani~ 
praktyczno - zawodowv obejmo cach . iuż obecnie posiad·a dosko­
\\'ać będzie również na i bardziej na le urządzone pracmrnie kra­
niezbedne elementy wvksztake- Wieckie. W P:ibianicach fatnieć 
nia ogólnego. Do sŻkół przysposo b<:?dzic ponadto technikum me 
hienia zawodowego przyjmowa- chaaiczne w obecnym g·imna­
ni będa uczniowie, którzy u koń zjum i , liceum mechąnicznym, 

Pabianiczanie biorą . udział 
w Wojewódzkich Biegach Narodowych 

Dnia 4 czerwca b.r., w Łodzi, 
na stadionie ŁKS .,Włókniarz", 
przy Al. Unii 2, odbędą się Bie 
gi Narodowe w konkurencji wo 
iewódzkiej. Do biegów tych z 
Pabianic =zakwalifikowani zosta­
li zwycięzcy eliminacji w 1po­
szc zegól n ych grupach wieku. Wy 
jazd zawodników do Lodzi nastą 
pi \V niedzielę rano, pod kierun 
kiem Pow. Kom. Kultury Fizycz 
nei. Początek Biegów o godzinie 
10. Do Biegów wyznaczeni zosta 
li następujacy zawodnicy z Pa­
bianic: kobiety grupa wieku 15 
- 16 lat ._ Krystyna Sobczyk 
(Jedenastolatka). Barbara Dal­
kowska - (ZKS „Ogniwo"). Ha 
lina Szymczak (Gim na z jum lian 
dlowe). Grupa w wieku 17 - 18 
lat - Danuta Kuczewska (Jede 
nastolatka), Alicia Peska (Pub!. 
Srednia Szkoła Zawodowa), Ma 
ria Papieska (Jedenastolatka) 

Gruoa w wieku 19 - 25 lat 

- Krystyna Bed'a („Włókniarz"), 
Alicja Sobczyl· (niestowarzyszo­
na), Marta Fajnor („Włók­
niarz"). 
Mężczyźni grupa w Wieku 15 

- 16 iat - Zdzisław Głaszcz 
(Gimnazjum Mechaniczne), Hen 
rvk Lewandowski (Girfmazjum 
Mechaniczne), Henryk Binek 
(Jedenastolatka}, Jerzy S!edzit1-
ski (Jedenastolatka). Andrzejew 
ski (Gimnazjum Włókiennicze). 

Grupa w wieku I? - 29 lat 
- Marian Szwa jka jzer (,,Włók· 
niarz"), Jerzy Ostrowski (PZPBl, 
Jan Krysiak („Ogniwo"). 

Grupa w wieku 30 - 40 lat 
- Tadeusz Łyszkowski (,,Włók­
niarz"), Sobczyk (niestowarzy 
szony), Krzemi11ski („Włók -
niarz"). 

Grupa w wieku PO\\"YŻef 40 
lat - i\laks,milian Krawczyk 
(„Włókniarz"), Czesia w Szm vtke 
(„Włókniarz"'). F. s. 

Jeszcze raz 
I 

JedtH) z największych bol ączek 
Pabianic w okresie letnim - . pi 
sze tow. Kemi) z PZPB Nr. 28 
- jest brak kąpieliska i plaży. 

,,Głos Pabianic" już kilkakrot 
nie poru.szał tę spra\vę na swych 
łamach, ale jak dotychczas bez 
skutecznie. Jest rzeczą zrozumia 
la. że taki duży o:5rodek robot 
niczy, jak Pabianice, powinien 
posiadać k:;ipielisko i plażę, 
gdzie robotnicy po pracy mogli 

o kąpielisku 
by odpocz~ć , kor~y~fa iąc Że. słoń 
ca i wody. Łódź robotnicza pro 
blem ten rozwiązała i buduje 
obecnie ogromny ośrodek spor­
tów wodnych \Vraz z plażą w Ru 
dzie Pahianickiej. Zarząd miasta 
Pabianic, powinien iść w ślady 
Łodzi i także zbudować basen, 
a przynajmniej uporządkować 
staw przy ulicy Buga i, gdzie w 
zeszłym roku rprowadzono hodo 
wlę ryb. 

Pierwszy Park Sportowy w Pabianicach 
Przy szkole powszechnej Nr 9 

na ulicy Partyzanckiej, gdzie w 
godzinach popołudniowych uczą 
się uczniowie i uczennice III Lice­
um, znajduje się piękny a1e za­
niedbany park, a przy nim nie 
mniej zaniedbane boisko sporto­
we. Od kilkunastu dni parkiem i 
boiskiem sportowym przy ul. Par­
.tyzanckiej 56 zaopiekował się 
Związkowy Klub Sportowy „Og­
niwo" w Pabianicach i w szybkim 
tempie doprowadza park i boisko 
do porządku. 

Teren całej posesji został ogro­
dzony. W parkµ skopane już zo­
stały, dotąd zadeptane i zaniedba 
ne zieleńce, ustawiono w alejkach 
parku kilkanaście ławek dla pu­
bliczności, zbudowano boisko do 
siatkówki, boisko do koszykówki 
i do piłki nożnej. Obecnie trwają 
prace przy budowie skoczni, a za­
pewne niedługo przebudowana zo 
stanie również bieżnia. 

ZKS „Ogniwo" oddał park spor 
towy przy ul. Partyzanckiej do u­
żytku szerokiej publiczności, wie­
dząc o tym, że licznym spacerowi­
czom milo będzie pochodzić po a­
lejach, popatrzeć na ćwiczącą tam 

Ze .soortu 

,~odziennie młodzież, lub w słone­
czny dzień spocząć w cieniu na 
zacisznej ławeczce w parku. 

Czuwanie nad całością i pięk­
nem parku sportowego oddane­
go dla szerokich rzesz stało się te­
raz obowiązkiem wszystkich oby­
wateli korzystających z niego. · 
Przepisy ZKS „Ogniwa" mówią, 
że nie wolno po alejach i po bois­
ku jeździć rowerami, jak również 
nie wolno wchodzić na teren par­
ku sportowego osobom nietrzeź­
wym. Niestety, nie wszyscy stosu 
ja się jeszcze do tego zarządzenia 
i niepoprawni rowerzyści ·- ,,stali 
klienci" parku nadal jeszcze hula­
ją swobodnie po alejach - szcze 
gólnie w godzinach rannych. 
Było by dobrze gdyby w godzi­

nach rannych objęła nadzór nad 
parkiem korzystająca z niego mło 
dzież szkoły podstawowej Nr 9, 
wyznaczając w tym celu specjal­
nych dyżurnych ze starszych klas. 
Zadaniem dyżurnych było by do· 
pilnowanie publiczności, ażeby je 
dnostki niekarne nie łamały ob1t 
wiązujących przepisów. Park s~ 
towy musi stać się wzorowym pa! 
kiem. (Rt) 

SKS Liceum Mechaniczne -
Gimn. Jedw.-Galanteryjne Łódź 

Sekcja naszego SKS rozegra 
ła rewanżowe ~potkanie w piłce 
nożnej z Państw. Gimnazjum 
Jedwabniczo - Galanteryjnym 
w Lodzi. 

Do przerwy wynik brzmiał 
5: I dla Pabianic, po przerwie na 
si chłopcy 11łokowali jeszcze 6 
kolejnych pił~k w siatce łodzian 
i mecz zos~ał zakończony wyni­
kiem 11:1. 

• • • 
W nadchodzacy \Vtorek. 6. VI. 

b.r. sekcia Pańsi.w. Lic. Mecha-

nicznego rozegra także rewanżo 
wy mecz z drużvną Gimnazjum 
Przemysłowego PZPB. 

Z tego względu, że ostatnio 
drużyna Girnn. Przem. w spot­
kaniach z drużynami zamiejsco 
wymi i miejsc·owymi dość wy­
soko wygrywała i gdy chod'Zi 
o sr:koły średnie. uważana jest 
z~ najlepszą w Pabianicach, Mecz 
zapowiada się niezwykle cieka 
wie. . • 
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Przed meczem Sląsk-Łódź 
l 

21. mecz Cieślika 
w . barwach reprezentacji Polski 

S potkanie piłkarskie Polska­
W(gry będzie 28 meczem 

międzypaństwowym, rozegranym 
po wojnie przez piłkarzy pol­
skich. Spośród 7.awodników, któ­
rzy w dniu 4 czerwca br. repre­
zentować będą w Warszawie bar 
wy Polski, najwięcej meczy w I 
drużynie narodowej grał Cieślik 
- 20. Cieślik nie brał jedynie 
udziału w spotkaniach z Danią i 
Węgrami, w ubiegłym roku. Po 
19 razy grali Parpan i Gracz, Bar 
wiński - 16, Baran, Gędłek l 
Suszczyk - po 8, Mordarski -
5, Wiećzorek - 4, Borucz - 2, 
Bożek i Dybała - po 1. 

Kilka ~orzlcich słów pod adresem PZJI 

Co pisała prasa lódzka w dn. 2 czerwca 1930 r. Dnia 10 bm. razegrane zosta 
nie w Łodzi spotkanie 

bokserskie Sląsk - Łódź. Mamy 
już skład drużyny łódzkiej, a wla 
sciwie dwa sldady, gdyż każda wa 
ga jest dublowana, no i czekamy 
na mecz„. 

OBIECANKI, CACANKI„. O CZYM POWINIEN 
PZB 

PAMIĘTAC 

' 
UNIWERSYTET 

JEST NIEDOSTĘPNY 
DLA BIEDNEJ MŁODZIEŻY 

niu własnym pnz.y ul. Piłsudskie­
go 69. 

Wszyscy pamiętamy ·jeszcze ofi­
cjalne zapewnienia ze strony PZB, 
że po turnieju jubileuszowym, je 
dna z drużyn zagranicznych. wal­
czyć będzie w Łodzi. Chętnie ujrze 
libyśmy u siebie doskonałych pięś 

ciarzy ZSRR, chętnie ujrzelibysmy 
Rumunów czy Węgrów, niestety, 
skończyło się tylko na obiecankach. 
Do Łodzi nikt nie przyjechał I 
Łódź znów zapadła w drzemkę, ~ 

której może wyrwie ją dopiero 
mecz ze Sląskiem. 

PZB powinien zdawać sobie z te 

Pod powyższym tytułem „Repu­
blika" donosi o s.zeregu samobójstw 
popełniionych w dniach os.taitnich 
przez młodych maturzystów, marzą­
cych napróżno o studiach uniwersy­
teckich. Ogólne iz.ubożenie ludności 
oraz wysokie kosoty studiów na 
wyższych uczelniach prowadzą do 
tego smutnego zrja•wiska - ko11czy 
t>ismo. 

AMERYKAIQSKl.E „N.OWOSCi" 
W PO'LSCE 

Do Warsrt.awy przybyli przedsta­
wiciele amerykańskiego koncernu 
iz.brojeniowego, którzy pme<t,stawili 
władzom nowy typ pistoletów gazo­
wych. Pistolety „Made in USA" rtJa­

wierają kilka gatunków gazu: ośle­
piający, usypia1jący, drażniący płu­

ca, duszący i t. p. 

Nim jednak spotkamy się w so­
botę, 1 O bm. w hali Wimy wypada 
ło by po krótce zastanowić się nad 
obecną sytuacją boksu w Łodzi. Ze 
sportem pięściarskim w Łodzi jest 
źle, jest nawet obawa, aby cały 

nasz dorobek nie poszedł na marnv. 

W BOKSIE ŁODZKIM-KRYZYS 

go sprawę, że skoro utraciłby Łódź, 
boks nasz poniósłby nie powetowa 
r-e straty, gdyż Łódź przy odpowie 
dnim ustosunkowaniu się ze stro­
ny PZB mogłaby stać się nadal nte 
wyczerpanym rezerwuarem no­
wych kadr zawodniczych i dać nie 
jednego jeszcze takiego pięściarza 

jakimi byli Konarzewski, Chmie­
lewski, czy Pisarski. 

Pierwsza partia tych pi•stolełów 
ma być przekatzana policji. 

Kryzys jaki obserwujemy już od 
dłuższego czasu ma główne swe 
podło:i:e w braku poważniejszych 

imprez, które by pobudziły zaintere 
sowanie tym sportem tak przecież 

bardzo popularnym niedawno w 
Łodzi. 

OBNIŻA SIĘ POZIOM BOKSU 
ŁODZKIEGO 

Sport w ZSRR 

PROCES KOMUNISTOW 
W POZNANIU 

W Po:mianiu r-Ofl'Począł się proces 
komunistów, oskarżonych o urządze 
nie wiecu 13nz:ed Unędem Pośredni­
ctwa Pracy. W oz.a.sie transportu 
oskarżonych rz: więzienia we Wron­
kach do Poznania - komuniści urzą 

dzili ob&trukcję, kładąc siQ na dwor­
cu na !Ziemi. „Musiano ich po jedne­
mu przenieść do auta policyjnego" 
- pisize „Republika". 

LOKAUT 
W CEGIELNIA'tH ŁODZKICH 

Właściciele cegielń położonych na 
terenie województwa łódzkiego po­
stanow:iłi wstrzymać pracę na c:za;; 
nieograniczony. Jeżeli robotnicy 1Zgo 
dzą się na obniżkę płac o 25 procent 
oraz na większą redukcję personelu 
- właściciele cegielń podejmą per­
traktacje. („Kur. Łódz."). 

Za obecny stan letargu w jaki 
pogrążył sic: boks w Łodzi w dµżej 

mierze ponosi winę Polski Związek 
Bokserski, który z jakimś dziwnym 
uporem pomija Łódź, jeśli chodzi 
o mecze międzypaństwowe i jakieś 

wogóle bardziej atrakcyjne spotka­
nia. 

BUNT PASAZEROW 

sAMoBOJsTW.A w PI~TRKowm NA ZEPPELINIE Kącik szachisty 
Pod koła pociągu posp1eS1Znego na Pasażerowie Zeppelina, odbywają- d F · •bł · 

Budkach rzuciła się 25-letnia Hele- cego podróż nad Ameryką - z.bun- re . urs I Wro ewsk1 

na Rusek, ponosząc śmierć na miej- towali się praeoiw rzałodrie i kapita-1 W ubiegłym tygodniu zakończyły 

scu. . . nowi, którzy skróc.iJli trasę przelotu się rozgrywki w trzech półfinałach 

Zredukowany p~c-0wnik !Sądu z powodów technicznych. Oficerowie do mistrzostw m. Łodzi z wynikiem: 

O~ęgowe~o - Br?~sła.w Ga~czyń· 1 musieli bronić kapitana statku - re pierwsza grupa 1.) Szapiro 7 i pół pun 

sk1 popełnił samobOJStwo w m.Ie&Zka wolwerami - prv.ed pobiciem. któw, 2, 3) Uzarski i Szymański po 7, 

4) Witkowski 5 i pół, 5, 6) Furs i 

T EAT R Y 
Łobodziński po 5. II grupa - 1) Am. 
sterdamski 6, 2, 3, 4, 5) Leszczyński, 

Erenfeucht, Kazanecki, Kłodnicki po 

PANSTWOWl' 
TEATR !M. STEFANA JARACZA 

(01 Jaracza in 
Doiś o godz. 19.15 komedia M. Ba 

łuckiego pt. „flom otwarty". 

PANSTWOWY 
l'J<JATll POWSZEVHN \' 

TEATR „PINOKIO" 
(oL Na,vrot 27) 

Piątek, dnia 2 czerwca 1950 r. 
godzina 8.00 i 15.00 wg zamówień 
dla szkół widowisko zamknięte pt. 
„Nowa szata króla". 

TEATR .,ARLEKIN„ 

Brak poważniejszych imprez wpły 
wa również demobilizująco na :ta.­

wodników. Zmniejsza się frekwen­
cja na treningach, zmniejsza się do 
pływ młodych adeptów sportu pięś 
ciarskiego i wreszcie obniża się po 
ziom czołówki boksu łódzkiego rue 
mal z roku na rok. 

Najlepszym tego dowodem były 

choćby ubiegłe mistrzostwa Polski, 
na których Łódź nie zdobyła ani je 
dnego tytułu mistrzowskiego, cho 
ciaż posiadamy wszelkie warunki 
ku temu, aby Łódź w tej właśnie 
dziedzinie sportu zajmowała przo­
dującą pozycję w Polsce. 

SŁUSZNY 1:AL 

Sportowa, a zwiaszcza bokserska, 
Łódź ma żal do PZB, żal całkowi­
cie uzasadniony, gdyż wyglą­

da na to, że naczelne władze nasze 
go pięściarstwa o Łodzi zupełnie 

rz:a~>onmiały. 
. A przecież Łódź, która przyczy 

niła się do wielu sukcesów naszego 
pięściarstwa na arenach międzyn.a 

rodowych, chyba na to absolutnie· 
nie zasłużyła. 

(al. Obrońców Stalingradu ~1) 
(tel. 150-36) 

(ul. Piotrkowska 152) 

Piątek, dnia 2 czerwca 1950 
godz. 17.15 „Wesoła maskarada" 

5, 6) Geller 4, 7) prof. Kościelak 3, 
8) Górski 2, 9) Lange 1 punkt. Zasto 
sowano kolejność miejsc na podstawie 
systemu Sonneborna. Trzecia grupa: 
1) ślusarski 7, 2) Karnkowski 6 i 

pół, 3) Dryzek 6, 4) Łokuciewski 4, 
5) Fijałkowski 3 i pół, 6) Pierzanko 
3, 7, 8) Kania i Chmiel po 2 i pół, 

Raczyński O punktów, Wycofał się z 
turnieju obiecują.cy . zawodnik Gwardii 

r. - Filichowski, Niespodzianką. w naj_ 
mocniej obsadzonej drugiej grupie -
był wynik Witkowskiego i Fursa. Or. 
ganizacja turniejów była słaba., Kie_ 
rownictwo nie spełniło swego zadani!!.. 
Karygodne jest wycofywanie się za. 
wodników bez usprawiedliwienia. 

Spod znaku 
piłki ręcznej 

W bieżą.cym tygodniu zostały za.ko~ 
czone mistrzootwa klasy A w siatków 
ce żeńskiej. Tytuł mistrza. przypadł w 
udziale drużynie Unil, która na 6 gier 
zdobyła 6 punktów przed ŁKS Wlók­
niarzem, legitymują.cym się na taką 

samą. ilość gier, ale tylko 4 pltt., trze 
cią. lokatę zajęła Spójnia (6 gier, !l 
punkty), a ostatnią. Związkowiec (6 
gier, O punktów). 

W ZSRR rnzgrywane są obecnie mistrzostwa w pUce nożnej. Oto fragment 

z meczu CDKA - „Daugawa", Bramkarz ,,Daugawy" Winogradow w akcji 

Codziennie o godz. 19,15 komedia 
Al. Fredry „ Wielki człowiek do ma­
łych interesów". 

PA!Q'S'J'\. OWY l'EA'l'H NOWY 
(ul. Daszyńskie.i.ro 114, tel. 181-34) 
O godz. 19,16 „Makar Dubrawa'• 

- wznowienie. 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
,,LU'ł'NIA'' 

Piątek, dnia 2 czerwca '1950 r. 
o godz. 19.15 „Córka pani Angot". 

l'EA'l'H .• OSA•· 
Trau(Jutta l. ·~• :rn-70 

Godz. 19,30 „Romans z wodewilu". 

KIINA 
ADRlA - dla młodzieży (Stalina l) STYLOWY (Kilińskiego 128) 

Kino nieczynne z powodu remontu. „Strój galowy". 
BAŁTYK (Narutowicza 20) godz. 18, 20. 

„Zwycięski powrót" śWIT (Bałucki Rynek 2) 

godz. 16.30, 18.30, 20.30 „P&r. Habetin odchodzi" godz. 18, 20 

BAJKA (Franciszkańska 31) TATRY (Sienkiewicza 40, w ogro· 

„C::arodziejski kryształ" dzie) - „Nieodrodna córka" 

godz. 18, 20 godz. 15,30, 18, 20,30 

Do finałowych rozgrywek zaawanso 
wali: Szapiro, Uzarski, - Szymański, 

Amsterdamski, Leszczyński, Eren_ 
feucht, ślusarski, Karnkowski i Dry. 
zek. 

W niedzielę, dnia 4 bm, rozegrany 
zostanio ciekawy mecz na 10 szachow 
n.icach między seniorami i juniorami. 
N a pierwszej szachownicy ujrzymy 
walkQ miQdzy mistrzem ~fakarczykiem 
i Panasewfozem. 

• • * 
W mistrzostwach siatkówki męskiej 

w klasie A prowadzi AZS przed Spój 
nią.. 

* • * 
W zawodach o mistrzostwo w szczy 

piorniaku męskim na czele stoi Zwią.z 
kowiec przed dobrze zapowiadającym 
się zespołem Kolejarza. 

10 tysięcy drużyn 

Łódź zwycięży różnicą 2-3 bramek 
mówi przed spotkaniem z Toruniem kapitan tOZPN tow. Krysiak 

W dniu jutrzejszym, to jest 3 czer l technicznym i rui. zwycięstwo zasłu 

wca, odbędzie się na stadionie ~yli bardziej od w~aków. 

ŁKS .Wł6kniarza o g?dz· 17:30 mie: _ Jaik będzie w tym roku _nie 

dzprnas~we sP?t~ame w piłce noz wiadomo, a to z te~ względu, że w 

neJ Torun - Łódz. niedzielę reprezentacja naszych ju-

Jako przedmecz rozegrane zosta- niorów nie stanie w pełni &ił. 

nQ zawody towarzyskie pomiędzy Złożyły się na to eliminacje, 

Ogniwem a ŁKS Włókniairzem II. jakie odbywały się w tym tygOO:niu 

Mecz powy~szy wywołał w Łodzi pomiędzy diru~ynami piłka;r:>kimi 

dość duże za.interesowanie ze wzglę DOSZ-u, w których brało udział 3 

au na to, że w ra?Jie zwycięstwa Łódź naszych reprezeI?-t=tów: Chłopcy ci 

zakwalifikuje się do półfinału o Pu- w ciągu tygodnia musieli rozegrać 
eh.ar Miagrt;. 3 spotkania, a to przecież może po-

GDY NlA (Daszyl1skiego 2) „Program TĘCZA (Piotrkowska 108) 

aktualno.3ci krajowych i ze.granicz „Urodzony w październiku" bierze udział w turnieju o puchar ZSRR 
nych Nr 22" godz. 16.30, 18.30, 20.30 

- Przewiduję zwycięstwp Łod.E.i Z?stać im, ~aik to się mó~, w koś­

różnicą 2 - 3 bramek - mówi nam ci.ach - konczy nasa: rozmowca. 

ka.pitan ŁOZPN-u row. Krysiak. , Do Warsz.a.wy wyjeżdża 15 junil>-
row. Skład ostaiteczn,y reprezentaeji 
ustalony będzie dopiero 111a. miej.scu, 
przed zawodami. Do reprt!2entar.:jl 
przewidzi.am<> następujących graczy: godz. 15 16, 17, 18, 19, 20, 21 WISŁA (Daszyńskiego 1) MOSKWA. - Komitet do Spraw 

HEL - dla młodzięży (Legionów 2) „Program składany" („Szara szyj- Kultury Fizycznej i Sportu przy Ra-

„Koncert Beethovena". ka", „Siedem czarodziejskich płat- dzie Ministrów ZSRR zatwierdził re 

godz. 16, 18, 20 ków", „Biegiem Wołgi" - filmy w gulamin tegorocznych rozgrywek pił 

MUZA (Pabianicka 173) naturalnych kolorach). karskich o Puchar ZSRR. 

„Hrabia Monte-Christo" seria godz. 16.30, 18.30, 20.30. Do turnieju dopuszczone będą 

godz. 18, 20 WŁóKNIARZ (Próchnika. 16) wszystkie, oficjalnie zarejestrowane, 

POLONIA (Piotrkowska 67) „Dziś o wpół do jedenastej" drużyny piłkarskie. 

Spotkania eliminacyjne na najniż 
szych szczeblach już się rozpoczęły. 
Mecze grupy finałowej odbędą się w 
Moskwie, w końcu października br. 

Jak wiadomo, w roku ubiegłym pu 
char zd:>była moskiewska drużyna 
Zakładów Samochodowych im. Stali­
na - Tot'l>edo. 

Gorsze natomiast horoskopy sta­
wia nasz rozmówca, jeśli chodzi o 
mecz reprezentacji naszych junio­
rów z reprezentacją Warszawy, któ 
ry jak wiadomo odbędzie się 4 czer 
wca w Warszaw.ie, jako przedmecz' 
międzypaństwowe~ spotkania Wę­
gry - Polska. 

Kino nieczynne z powodu remcmtu. godz. 16.30, 18.30, 20.30 Do grupy finałowej dopuszczone 

PRZf·~DW!OśNIE <żeromskie~o 76) WOLNOŚĆ (Napiórkowskiego 16) będą 4 drużyny Federacji Rosyjskiej, W porównaniu z rokiem ubiegłym, 

„Za siedmioma górami" „Zdradzieckie skały" po 2 drużyny z wszystkich pozosta- w którym w rozgrywkach pucharo-

- W rolm ubiegłym juniorzy na.­
s!i tylko dzięki przypadkowi przegł"a 
li w Warszawie z reprezentaeją ju­
nrorów stolicy 1:3. Wedrug oceny fa 
chowców - mówi kapit811l ŁOZPN-a 
- łodzianie znacznie przewyższali 

swych prieciwników pod względam 

godz, 18 20 godz. 150.30, 18, 20,30 łych Republik Związkowych, po je-, wych startowało około 8.500 drużyn, 

ROHOTNIK (Kilińskiego 178) ZACHĘTA (Zgierska 26) dnej drużynie z Moskwy i Leningra- tegoroczny turniej zgromadzi na star 

„Program składany" (Dzieje jed-1 „Zakochani są sami na świecie" du oraz 33 drużyny, biorące udział cie imPQnującą liczbę - ponad 10 

nej obrączki", „Słoń i Mrówka'', godz. 18, 20 w tegorocznych mistrzostwach ZSRR tys. zespołów. 

„Noc Noworoczna", „Mistrz Nar----------------------

ciarski", „Kim zostanę?"). 

godz. 18, 20. 
RO.MA (Rzgowska 84) 

„Droga do sławy" godz. 18, 20 
REKORD <Rzgowska 2) 

„O szóstej wieczorem po wojnie" 
godz. 18, 20 

Program audycji 
na dzień 2 czerwca 1950 r. (piątek) 

12.04 Dziennik; 12.30 (Ł) III-ci 
odcinek pow. D. Gałaja pt. ,,Jak 
Marciniak stał się wyzyskiwaczem"; 
13.30 Koncert; 14,00 Radio\...Tonika; 
14.15 (Ł) Komunikaty; 14.20 (Ł) 

Muzyka popularna; 14.45 (Ł) „Za­
bawki wuja Ludwika"; 14.55 Aud. 
„Ksią:iki mówią"; 15.10 Audycja 
związana z Międzynarod. Dniem 
Dziecka; 15.30 „Co dzień me31e 
w ciemnym lesie"; 16.00 Dzieanik; 
16.30 (Ł) „Nasi koledzy z ZSRR"; 
dla młodzieży; 16.40 (Ł) Fragment 
z książki S . Babajewskiego pt. 
„światła nad ziemią"; 17.00 Kon­
CĘ1Tt dla przodowników pracy; 17.45 
Historia literatury polskiej; 1 '3.15 
(Ł) Polskie pieśni maso-.'łe ; 18.40 
W szechnica; 19.00 Koncert symfo­
nie:imy; 20.00 Dziennik; 20.40 

J. S. Bach; 20.55 Koncert orkiestry ! 
tanecznej; 2.2.00 „S. zpilki"; 22.18 (Ł) 
Poga.d. pt. „Muzea - własnością 

ogółu"; 22.30 (Ł) Ko-ncert życzeń; 

23.00 Ostatnie wiadomości: 23.15 
Ilfyzyka H. Berlioza. 

• 

Z nowości wydawniczych, po­
święconych Mickiewiczowi, uka­
zały się dwie książki, na które 
warto zwrócić uwagę: zbiór arty­
kułów Boya „O Mickiewiczu" i 
powieść Mieczysława Jaslruna 
„Mickiewicz". Pierwsza książka 

jest wznowieniem szkiców boyow 
skich sprzed wojny, druga nato­
miast wznowieniem powieści, któ­
ra ukazała się po raz pierwszy 
przed rokiem. 

Tom znakomitego tłumacza, pu­
blicysty i pisarza Boya-Żeleńskie· 
go-zamordowanego w roku 1941 
przez hitlerowców we Lwowie -
zawiera prace. które ukazały się 

w 1929 roku w zbiorze „Brązow­
nicy", ponadto szkice rozproszone 
po czasopismach oraz drukowane 
w latach 1940- 1941 . we Lwowie. 
Zbiór ten nie jest bynajmniej mo­
nografią o Mickiewiczu, porusza 
zaledwie kilka zagadnie1i, z·wiąza­

nych z twórczością życia Mickie­
wicza. Z tych zagadnień autor naj 
więcej miejsca poświęcił okresowi 
towia;izmu w życiu poety, a więc 
sprawie wz„jemnych stosunków 
pomiędzy Mickiewiczem i Towiań 
skim, roli, jaką w życiu Mickie­
wicza odegrała Ksawera Daibel, 
ponadto zagadkowym okoliczno­
ściom, jakie towarzyszyły śmie.r· 

cl pisarza, sprawie legionu żydow 
skiego i wreszcie kilku proble· 
mom „Pana Tadeusza". Niedostat­
kiem tego tomu jest br ; sys! · 
matycz:,ej metody w badaniach 
mickiewiczowskich: rozważania 

Boya są głównie rezultatem od­
krvwczej pasii i śmiałe! 'aolemiki. 

( 

z jaką autor wystąpił przeciw 
„brązownikom", oficjalnie uzna· 
nym i kanonizowanym autoryte­
tom międzywojennej mickiewiczo­
logii. 

Jakkolwiek Boy nie omija w 
swoich pracach doniosłości ·wpły-

obniżeniem lotu poezji myśli 

mickiewiczowskiej, a jego kontakt 
tem z Towiańskim. Boy wreszcie 
trafnie ocenił polityczne podłoże 

przemilczania przez mickiewiczow­
skich interpretatorów „ex cathe· 
dra" rewolucyjnego okresu „Try-

~ ~ 

I Książki o Mickiewiczu· I 
~-------------------------~ 
wu środowiska i tła społeczno­

t>Olitycznego na poetę, w zasadzie 
snuje on wywody na kanwie bio­
graficznej. Ta biograficzność cią­

ży na boyowskiej interpretacji ge 
nial!lego człowieka mnóstwem 
szczegółów, w których gubi się 

częst;> istota mickiewiczowskiego 
fen·:>menu. Z drugie j jednak stro­
ny nie sposób nie docenić śmiało­
ści ataków1 Boya na konwencjona­
lizm i zakłamanie burżuazyjnej 

nauki o Mickiewiczu, która usiło­
wał;:. utuli.: poei.ę w brązową po­
włokę fałsz:i, ::>rzemilczeć najbar­
dziej rewolucy ne wzloty jego 
twórczości i uczynić z żywego 

człowieka po„ ,g z marmuru. Za· 
sługą Boya jest również zdecydo· 
wane podkreileniA zgubhego wply 
wu mistyczny ·, teorii Towiań­
skiego i samej osoby „mi<>trza An 
drzeja" na Mlrkle"<Vicza. 

Stosunek Soya ··' tow zmu 
jest surcwo krytyczny. Boy -
racjonalista dopa1ruje się ~łusznie 
bezoo~rednieao zwiazku miedzv 

buny Ludów". Każdy szkic oma· 
wianej książJd jest napisany z nle 
słychaną werwą i ferworem pole· 
micznym. Te cechy, obok klarow­
ności wywodów i satyrycznego za 
cięcia sprawiają, że tomik pochla 
niamy jednym tchem. 
Powieść Mieczysława Jastruna 

o Mkkiewlczu ukazała się w roku 
ubiegłym. Obecna, trzecia edycja 
jest ·ozszerzona i podzielona na 
dwa tomy. Jastrun pokusił się o 
rzecz niezwykle trudną: o :iportre· 
towanie Mickiewicza żywego, .o 
ukazanie nam człowieka i zara· 
zem poety, biorącego aktywny u­
dział w konfliktach epokL Chodzi­
ło mu o uchwycenie syntezy za,•11-
łego zjawiska, o nakreślenie po­
staci we wszysticich jej wzlotach 
i załamaniach, a nade wszystko o 
"' :łobycle tych rysów mickiewi­
czowskiego portretu, które dotych 
czas ginęły w cieniu lub też zale· 
dwie widoczną Uolą się czerniły. 

Z tego punkt•J widzenia ;est po­
wieść niezapomnianvm ;irzeżv„iem 

l można śmiało rzec, że autor -
o ile nie wyręczył w niejednej ma 
terii nauk<Lwych badaczy - wiei· 
ce rozświetlił mroki. panujące w 
naszych pojęciach o autorze „Kon 
rada Wallenroda", wytyczając na 
leźytą drogę w labiryncie nie roz· 
wiązanych przedtem zagadnień. 
Książka Jastruna łączy dwie 

właściwości, które do tej pory od­
dzielnymi drogami wędrowały. 

Jest syntezą w najpiękniejszy 

kształt artystyczny obleczonej ima 
ginacji i naukowej sumienności, 

czerpiącej pełną garścią ze źródeł 
i materiałów dokumentalnych. 
Każda konkluzja, każdy kształt i 

·obraz jest tu poparty konkret-
nym zjawisk.iem i faktem. Trudno 
się spostrzec, gdzie milknie powie 
ściopisarz i gdzie zabiera głos ba· 
dacz i krytyk, aliści zawsze jeden 
i drugi jest odkrywcą nowych lą­
dów, jakże bliskich, a jakże czę. 

sto nie dostrzeżonych. Z tych no­
wo odzyskanych krain wyłania 

się Mickiewicz genialny poeta, 
wielki rewolucjonista i człowiek z 
krwi i kości, związany tysiącem 

węzłów z dramatr;!m jed"lego z naj 
tragiczniejszych .1':resów w dzie­
jach Polski. 

Jastrun maluje wizerunek poety 
w barwa1..h pastelowych, nic tu 
n'ie zostało przejaskrawione ani 

nie domówione. W każdym szcze. 
góle widać odpowiedni dystans do 
wielkości wieszcza, dystans, po­
dyktowany największ'ym uwielble 
niem dla geniuszu Mickiewicza i 
pietyzmem dla aaru jego poezjL 

Roman Karst 

Rącz, BrukJ!lan (Widzew), Stusio, 

Wagner (Włókniarz Pał>ianice), K••r 

palski, Walczak (Spójnia), Jach I, 

Jach II, Bilewicz (Kolejarz), Tomee 

ki (Związkowiec), Olejniczak, Kału 

żyński (ŁKS Włókniarz), Turlejski 

(Concordia), Miśkiewiez (Włókniarz 

Zgierz) i Marczak (Boruta). 

Na mecz z Toruniem wyznaczono 

wraz z za.pasowymi na.stępujących 

pilłkiaorz.y:Komar, Szczurzyński, Wło 

darczyk, Słaby, Łuć, Miller, Urba.n, 

Pietrzak, Rączko, Hogendorf, Koź­

miński, Janeczek, Koczewski, Duif­

ka, Wiernik. 
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